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osób. Poza 80 nominatami w skład 
jej wejdzie 80 członków dokooptowa 
nych przez samą Rade i z urzędu o- 
koło czterdzieści osób piastujących 
wyższe godności w aparacie organi- 
zacyjnym O.Z.N. 

Na liście mianowanych członków 
znajdą się m. in. następujące nazwi 
ska; 

Algajer Karol (senator-robotnik) 
Belina - Prażmowski Władysław (b. 
wojewoda), ks. Bhiziński Wacław 
(prałat), Brun Henryk (prezes Rå- 
dy Nacz. Kupiectwa Polskiego), By- 
stroń Jan (profesor); Dębski Jan (b. 
więemarsz. Sejmu i b. działacz ludo- 
wy, dyrektor L, M, K.), Fesser Fran 
ciszęk (prezęs związku górników 
Z. Z. P.), Jur-Gorzechowskt Juljan 
(generał, komendant gł. Straży Gr.), 
dr. Góreckt Roman general, 
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Zrakowa), Kamiński Władysław (po 
seł, działacz „Naprawy“), Koter An- 
drzej (rolnik, działacz „Naprawy“ ) 
Kożuchowski Józef (dyr. B. G. K. 
działacz „Zarzewia“), Kudelska Ste- 


fanja (senator, działaczka „Napra- 
wy“), Lechnieki Zdzisław (ziemia 


nin, działacz „Naprawy*), Lechnicki 


| Niemcom czeskim 


| - - ź 
zabroniono jechać do Austrii 

WIEDEŃ. „Neue Freie Presse“ 
donosi z Brna, że władze czeskie 
zakazały w dniach 8, 9 ; 10 b. m. o- 
| bywatelom częskim wyjazdu do Au. 
[strji. Zakaz ten dotyka przede 
wszystkiem Niemców sudeckich, 
którzy z okazji plebiscytu zamie- 
rzali urzadzić liczne wycieczki do 
Austrji, 


Niniejszym zawiadamiamy P.T. Odbiorców, 
że wyłączną sprzedaż naszych wyrobów, jak: 
piwa jasne, dubeltowe, słodowe, extra, por- 
ter, lemoniady, kwas owocowy it.p. na Piotr- 
ków Trybunalski i okolice powierzyliśmy 


FABRYCE WÓD GAZOWYCH 


i ROZLEWNI 


PIWA 


H. URBANSK I 
W PIOTRROWIE TRYBUNALSKIM 
ul. Hutnicza 6, tel. 12-25 
do której uprzejmie prosimy zwracać się z wszel- 
kimi zamówieniami 


Ziednoczone Browary Warszawskie 


Marjan (Wojtek), (senator), Mali- 
towski Maksymiljan (senator, b 
„Wyzwolenie*), Marchlewski Ta- 
deusz (poseł), Miedziński Bogusław 
(wieemarsz. Sejmu, red. naczelny 
„Gazety Polskiej“), Olewiński Piotr 


(senator, działacz „ Naprawy“), Pa-| 


schalski Franciszek (adwokat, pre- 
zes Związku Strzelęckiego), Pohoski 
lan (wicepr. m. Warszawy), Pel- 


iczówna Marja (literatka), 
rzyński Stęfan (prezydent m. War- 


szawy), Staniszewski Wacław (dyr. | ugrupowaniach służyli 


nacz, Państw. Banku Rolnego), Skul- 
ski Leopold (przemysłowiec, b. pre- 
mjer), Stolarski Błażej (rolnik, b. 
„Wyzwolenie”), Suaopczyńgki Antoni 
(poseł, q Zw. Izb Rzemieślni- 
czych) i dr. Wojciechowski Broni- 
sław (przemysłowiec, poseł). 
(Dokończenie na str, 2-ej,, 


rezes 


i ziemi Piastowskiej, na 


ca przy powołaniu tej instytucji do ży- 


„| cia, została przekuta po wsze czasy na 


nieustępliwą, codzienną pracę, która u- 
toruje drogę ku wszystkim prawom, na- 
leżnym Polakom, osiadłym na prastarej 
Śląsku zaolżań- 
skim. 

Całe społeczeństwo polskie wierzy glę 
boko, że wasz piękny przykład, łącznie 
z patrjotyczną postawą Polskiej Śocja- 
listycznej Partji Robotniczej, doprowa- 


| dzą do jeszcze ściślejszego zjednoczenia 
czyńska Wanda (posłanka), Rodzie- | ) y 
Sta- j że w szeregach tego zjednoczenia znaj- 


się polskiego ludu w Czechosłowacji i 


dą się z czasem również i ci, którzy, bę- 
dąc Polakami, w wrogich dla polskości 
dotychczas 
chcemy wierzyć —— bezwiednie obcym 
interesom. 


Życząę Związkowi jaknajszybszego sku 
pienia pod sztandarem tej jedności 
wszystkiego, co prawdziwie polskie w 
Czechosłowacji, zapewniam was, że ka- 
żdy wasz czyn będzie naszym ozymem, 


ja każda wasza radość — naszą radością, 
każde wasze osiągnięcie — osiągnięciem 
palega narodu polskiego”. 


W PIATEK WIECZOREM CZŁON | nych*. 


CE PREZYDENTA LEBRUNA,. francuski oddawna nie widział. 
Prezydent Lebrun dymisję przy- m 3 
jał. Prezes Senatu 


zydent Republiki zawezwał przewo-|z następującem oświadczeniem: 


uważać, że koncepcja rządu zjedno- 
czenia narodowego nie jest narazie 
realna, lecz będzie usiłował utwo- 


większości od socjalistów do grupy 


Opuszczając pałac Elizejski, Da- 
ladier oświadczył, iż żywi nadzieję,, PARYŻ. Daladier opuszczając 
że nowy gabinet będzie utworzony 
do niedzieli rano, ze względu na sy- 
tuację międzynarodową oraz na tru 
dńości wewnętnzne i gospodarcze. 


gmach ministerstwa wojny oświad- 
czył dziennikarzom: „Możecie pa- 
nowie powiedzieć, że gabinet mój 
będzie rządem mocnym“. 

W kołach molitycznych uchodzi Daladier udał się nastepnie do 
za wątpliwe, ażeby socjaliści zgo- parlamentu na konferencję z przed 
dzili się na wejście do rządu pod 
kierownictwem radykalnem. 

Za najprawdopodobniejszą ucho- 
dzi ewentualność utworzenia rządu 
czysto radykalnego, cieszącego się 
jedynie poparciem socjalistów. 

O stanowisku socjalistów zadecy- 
duje zwołana na sobotę Rada Na- 
czelna partji. 

Wszystko więc idzie w dotychcza- 
sowym trybie, | 

W kuluarach parlamentarnych 


101 Marszałkowska 101 
277 Dom Mód 


czyniły wysiłki, aby w odpowiedzi 


manifestacją jedności wewnętrznej 


wszedł na trybunę premjer Blum. OM nada należną jej oprawę. 


1 


Obrazując trudną sytuację skarbu! W 1934, zakończonym zabójstwem 


stwa powiększono o te 5 miljardów | wypadki ostatnich tygodni przywró- 
marcowych, co pozwoli na przetrzy-| Ciły uwięzionym wolność. 


do swego programu gotów jest przy 
nie ze 150 do 250 tys. fr. kwoty ka- 


W drugiej części przemówienia LONDYN. Prezydent Roosevelt 
Blum przeszedł jednak na płaszczy- | poniósł wczoraj dotkliwą porażkę w 
znę polityczną, występując bardzą | Izbie Reprezentantów, gdy zaleco- 


ostro przeciwko Senatowi. na przez niego ustawa o reorzani- 
1 zacji rządu nie została przez Izbę 
Atak Bluma zaakceptowana, lecz odesłano ją 

„Czy Panowie pragniecie zmiany | z powrotent do komisji. 
większości — mówił Blum, — na Utsawa przeszła przed dwoma ty- 


której się rząd opierał? Byłoby to) godniami przez Senat. Udzielała o- 
bardzo niebezpieczne, sytuacja dziś | na prezydentowi bardzo szerokiej 
jest o wiele trudniejsza i poważ-| władzy, co wywołało liczne prote- 
niejsza, niż w r. 1926 i 1934. Po- sty wśród społeczeństwa. 


zwólcie sobie powiedzieć, że nie ma Za poradą speakera Izby Repre- | 
cie prawa do tego rodzaju decyzji, | zentantów prezydent Roosevelt zgo- | 


KOWIE RZĄDU 7 PREMJEREM) Te słowa Bluma wywołały burzę 
BLUMEM NA CZELE UDALI SIĘ | protestu na wszystkich niemal ła- 
DO PAŁACU ELIZEJSKIEGO, CE- | wach Senatu, Burza i wrzawa przy- 
LEM ZŁOŻENIA DYMISJI NA RĘ- | brała takie rozmiary, jakich Senat 


: dai ° 

Po rozmowach z przewodniczą- | ŁaZE odprawę Blumowi 
cymi: Izby Deputowanych — Her-| Po uspokojeniu, prezes Senatu 
riotem i Senatu — Jeanneney, pre-| Jeanneney zwrócił się do premjera 


dniczącego partji radykalnej Dala-| „Senat, który jest jedną z izb u- 
dier, któremu powierzył misję two-| stawodawczych Republiki, ma na mo 
rzenia nowego rządu. cy konstytucji prawo podejmowania 

Wg. twierdzenia agencji Havasa, | całkowicie decyzyj, zgodnych z je- 
desygnowany premjer Daladier ma go przekonaniem. Do prezesa Rady 
Ministrów należy potem wyciągnię- 


Rzeszy, Francja mogła wykazać WIEDEŃ. Dziś o godz. 11-ej kan- 
zdolność posiadania rządu silnego i clerz Hitler przybył pociągiem z Lin 
zdolnego do decyzji. zu, witany na dworcu przez dostoj- i 

Pomimo tych zapowiedzi i pra- ników niemieckich i austrjackich z; z Rzeszą. Po tem obwieszczeniu ro-; ką. Na murach rozlepiono niezli- 
gnień, po dzisiejszem obaleniu rzą- ministrami Hessem, Goebbelsem i | zległy się dźwięki syren, wypuszczo-| czoną ilość afiszów, nawołujących 
du stało się jasnem, że nowy kryzys Himmlerem na czele oraz przez na-| no z klatek 30 tysięcy gołębi pocz- do głosowania podczas jutrzejsze- 
rządowy rozwiązany będzie w dro- miestnika Rzeszy w Austrji Seyss- towych, a 31 sztafet motocyklowych, go plebiscytu za przyłączeniem Au- 
dze zwykłej procedury parlamentar Induarta i dygnitarzy austrjackich.!z 31 okręgów Rzeszy wręczyło kan- strji do Rzeszy. Tramwaje, autobu- 


Posiedzenie Senatu na którem Tatusza. W odpowiedzi na powital-| 
obalono gabinet Bluma miało prze- Ne przemówienie burmistrza Neuba owacyj tłumów udał się do hotelu) propagandowe. 
bieg następujący: chera kanclerz Hitler oświadczył; „Imperial, gdzie zamieszkuje. 

Po referacie sen. Abel Gardava M in. że Wiedeń jest perłą, której | WIEDEŃ. Kardynał Innitzer wy- 
i |dał podległym djecezjom rozporzą- 

W pierwszej części swego przemó Następnie kanclerzowi Hitlerowi dzenie ozdabiania dn. 9 4 10 kwie- 
wienia Blum poczynił cały szereg Zostało przedstawionych 500 narodo tnia wszystkich kościołów i budyn- 
oświadczeń i gestów o charakterze, Wych socjalistów, którzy brali u- ków kościelnych sztandarami ze | 
do pewnego stopnia pojednawczym. | dział w nieudanym zamachu stanu swastyką. 


państwa, stwierdził premjer, że | kanclerza Dolffussa. Z pośród ucze-|kanclerza Hitlera, odmówiona bę- 
wskutek stanowiska Senatu, który Stników tego zamachu 13 powieszo-' dzie modlitwa dziękczynna. Po od- 
przyznał wządowi zaledwie 5 miljar | no, reszta zaś, która była wczoraj mówieniu słów modlitwy „Boże, u- 
dów, uchwalając jedną tylko usta- | przedstawiona kanclerzowi Hitlero- czyń nas wolnymi“, uderzą dzwony | mi pocztowemi. W witrynach skle- 
wę z dwóch zgłoszonych przez rząd | Wi, była skazana na dożywotnie lub we wszystkich kościołach. pów widać już mapy „wielkich Nie- 
w końcu marca, zasoby skarbu pań- | długoterminowe więzienie, i dopiero! 


Daladier tworzy nowy rząd 


po upadku gabinedsas EÈ i aua raad 


PARYŻ. SENAT ODRZUCIŁ PRO| Taka decyzja należy do zgroma- 
JEKTY FINANSOWE RZADU | dzenia, wybranego przez głosowanie 
BLUMA. powszechne, t. j. do Izby Deputowa 


rzystał w r. 1877, za czasów marszał 
sowne*, ka Mac Mahona ze skutkiem, który 

Oświadczenie prezesa Jeanneney | jednak okazał się dla Senatu nie- 
wywołało burzliwe owacje na wszy-|zbyt pomyślny”. 


cie konsekwencyj, jakie uzna za sto- 


stkich niemal ławach Senatu. Tylko 50 głosów 
W odpowiedzi Blum oświadczył e 
m. in.: poparło Bluma 


„Bynajmniej nie miałem zamiaru| Bezpośrednio po tych incyden- 
kwestjonować uprawnień Senatu, je|tach odbyło się głosowanie, które 
dnakże muszę zwrócić uwagę, że po dało rządowi niklejszą jeszcze ilość 
między Izbą wybieraną przez głoso | głosów, niż tego się nawet spodzie- 
wanie powszechne, a Senatem ist-| wano. Liczono bowiem na to, że 
nieje jednak pewna różnica. Senat | gabinet Bluma uzyska sześćdziesiąt 
nie ma prawa inicjatywy  finango- | kilka głosów. Tymczasem liczba gło 
wej, która należy całkowicie do I- sów, która padła za rządem, nie do- 
zby, natomiast posiada uprawnie-| sięgła nawet 50-ciu. 
nia, jakie mie przysługują Izbie,| Po posiedzeniu Senatu, o godz. 
mianowicie uprawnienie podejmo-| 18.30 premjer Blum zwołał natych- 
wania decyzji o rozwiązaniu Izb. W |miast posiedzenie Rady Ministrów, 
historji Trzeciej Republiki Senat |zaś o godz. 19.45 rząd podał się do 
raz jeden z tego uprawnienia sko- | dymisji. 


pa s 66 
rzyć gabinet o niewielkiej ilości 
ministrów, któryby opierał się na 59 


Flandina. oświadcza Daladier 


stawicielami partji radykalnej i|cji z Daladierem. 

różnemi osobistościami polityczne- Unja socj. repub. poleciła swemu 

mi, : przewodniczącemu Paul Boncouro- 
Socjaliści mieli rozpocząć obrady | wi oraz Eugene Frot'owi i Marcel 

w parlamencie o g4l0-ej, jednak po- | Deat'owi utrzymanie kontaktu z Da 

czątek obrad został odroczony do | ladierem. 

chwili powrotu Bluma z konferen- 


Kapelusze oryginalne angielskie sportowe od Zł. 35.— 


$ Sa żę spacerowe „ ., 45— 

Płaszcze oryginalne angielskie męskie s „11— 
h damskie w angielskim fasonie s s 55— 
5 Burberrys w najprzedniejszych 


gatunkach . . . ZŁ 165.— i Zł. 175.— 


Radanos b BEd —) pe m m fa 
rwowindano już od voeta teo.) WAW Aaaa aga GUALE F Ea ia e raa 


na plebiscyt niemiecki, który będzie Wielkie ożywienie w przededniu plebiscytu 


9 kwietnia ogłoszony został po wsze Na ulicach wybudowano cały 
czasy „dniem wielkich Niemiec“ dla! szereg masztów, słupów i wież o0- 
uczczenia faktu połączenia Austrji! zdobionych emblematami ze swasty- 


nej. | Po powitaniu wśród owacyj tłu-|clerzowi Hitlerowi adresy hołdow-| sy i liczne pojazdy oblepione są 
x mów przejechał kanclerz Hitler do'nicze. również propagandowemi afiszami. 


Następnie kanclerz Hitler wśród| Po ulicach krążą różne kolumny 


llość czarnych mundurów $S. S. i 
zielonych mundurów policji nie- 
mieckiej wzrosła w sposób widocz- 


oddziały młodzieży hitlerowskiej. 


Dziś wieczorem, po przemówieniu 
słowa „ja, ja“. DLiczni przekupni | 
sprzedają odznaki i pocztówki pa- 
miątkowe ze specjalnemi stempla- 


x miec. Na jezdni uderza ilość nie- 
Wiedeń przybrał z okazji jutrzej- | mieckich samochodów terenowych 


; Szego plebiscytu i przybycia kanc- | malowanych w barwach ochron- 


|| 


|w ub. tygodniu, prezydent Ros- 


manie drugiej połowy kwietnia. Zkolei z bałkomu ratusza minister, lerza Hitlera wyjatkowo świątecz- | nych. ; 
Następnie premjer oświadczył, że | Goebbels obwieścił tłumom, że dzień' ny wygląd. 


jąć każdą poprawkę. M. in. rzad go- s pa 
fw oi ode tępi Porażka prez. Roosevelta 
wyc EO WYPADYJ WOliniod po- „Dyktatorski' prniekt odrzucony przez I kę Reprerenta"'ó ; 


dził się zmodyfikować swój projekt; przeciwko Rooseveltowi. 
zaprzeczając jednocześnie posądze- | Jest to trzecia poważna porażka 
niom go o zmierzanie do władzy | Roosevelta od czasu jego powtór- 
dyktatorskiej. W liście, ogłoszonym | nego wyboru na prezydenta w w. 
1936. Pierwszą była porażka w spra 
sevelt oświadczył, że stanowczo | wie projektu ustawy o sądzie naj- 
przeciwny jest dyktaturze w Ame- | wyższym, drugą w sprawie płac i 
ryce i nie posiada żadnych skłonno- | godzin pracy. W kołach rządowych 
ści w tym kierunku. | uważją, że projekt ustawy o reor- 
Projekt ustawy o reorganizacji | ganizacji rządu upadł ostatecznie, 
rządu odrzucony został przez Izbę | ponieważ prezydent Roosevelt po- 
Reprezentantów 204 głosami prze- | czynił już wszelkie możliwe  po- 
ciwko 196. Z 327 demokratów, za- | prawki, a na dalsze ustępstwa nie 
siadających w Tzbie, 108 głosowało | pójdzie. 


ny. Po ulicach przeciągaja kiej. | 


Prawie każdy przechodzień ma; t $ 
wpiętą odznakę ze swastyką lub też | do „Wiecznego Miast fhi 


Naprawiacze - 
w Radzie Naczelnej W7 


(Dokończenie ze sir, 1-2i) 
Rada Naczelna O.Z.N. posiada ná 
stępujące zadania i uprawnienia: 
1) współdziała z szefem Obozu 


ustaleniu zasad programowych 1 © tę 
ganizacyjnych Obozu oraz w zak! sz 
+ 


przez szefa Obozu, 

2) występuje z inicjatywą do 5 
fa Obozu w zakresie wytycznych P 
gramowych, oraz z wnioskami o prź je odt 
jęcie do Ozonu organizacyj społe ; 
nych, i 

3) przedstawia ze swego skład 
do zatwierdzenia szefowi Obozu LĄ 
zydjum Rady Naczelnej, wybie 
członków głównej komisji weryfik Autor 
cyjnej oraz członków głównej kom M 
sji rewizyjnej, 

4) udziela na wniosek głów 
misji rewizyjnej absolutorjum k 
dzom centralnym z działalnosci 
nansowej i gospodarczej. ) 

Rada Naczelna i jej prezydju 
jest zatem władzą naczelną 0.Z.N. 


Socjalistyczny radny 


wykluczony z Rady 2 
miejskiej Inowrocławia us, 


Po morderstwie w Luboniu a to nie 
posiedzeniu rady miejskiej w InoW*% już z 
cławiu radny Przybylski postani hud 
wniosek uczczenia pamięci Ś. P- KI k zdob; 
prob. St. Streicha, ofiary tej ało sm 5 
ni, stwierdzając, iż dokonał jej kTRież pa 
munista. Radny socjalista Kieiba OK 
wicz zareagował na to okrzykiem Di 
„To jest prowokacja“. AŚ „edt b= 

Postępkiem p. Kiełbasiewicza K, 
jęla się komisja złożona z trzech ra 
nych, która na posiedzeniu Ta 
miejskiej stwierdziła, iż radny KR 
basiewicz istotnie trzykrotnie hi 
wtórzył inkryminowany mu okrze 
a tlumaczenie obwinionego, iż 5% 
tych wcale nie wypowiedział uz 
za gołosłowne i wykrętne. Tastąć 


fi 


nal 


szkadzania uczczeniu pamięci 
Streicha, zmarłego w tak RC 
nych okolicznościach, wykazuje I tomie 
brak pierwiastków etycznych m a 
nych u osoby,-która się czyny ti łą NIe? 
dopuszcza, Powyższym czynem Ca | 
ścił się radny Kiełbasiewicz Gaj: 
ku hańbiącego w zrozumieniu prze geza: 
art. 36 ustawy o ustroju samorzan rodzie 
terytorjalnego, które to przepi a cej. J 
poważniają radę miejską do wy KÓW | 
czenia radnego ze swego grona: 
oświadczm 


Za wnioskiem komisji ; 
głosowało S4* sie z] 


się 20 radnych, przeciw 
a 5 wstrzymało się od głos. 

Jest to pierwszy w Polsce wyp 
dek usunięcia radnego £ rady M i T 
skiej. 


-acj istorj 
= a HERR 4 
W związku z bliską AO tal ch c 
błogosławionego Andrzeja ~ Ryk okr 
która odbyć się ma wkrótce * „yje ky nie 
mie, do „Wiecznego Miasta dia ar ika t 
chało wielu dostojników ponei Rad, 
Polski. M. in. wyjechali tam [ążek < WYZ 
nio biskupi ks. ks. Adolf RZ s TA 
St. W. Okoniewski, Fr. LISOW**" Ą a 
Lorek. 2 pa aS 
Do Rzymu wyrusza ASC ty ; $ 
ska wycieczka, która Z ZONA Z me 
czestników z całego kraju f mocni} 
Polskę w dniach 12 i 13 b. mM- x prze 
olitycz 

e Í 
Pies uratowa Nie 
LJ tu I 
całą rodzinę msi 
> s iczni 
< = nia ZN 
od śmierci w płomiE c” yżli idzie 
We wsi Mirow w pow eS Paw Ì ku y 
skim w domu gospodaren groźń alpej.; 
Warzechy wybuchł w Kor dom tej s 
pożar, który zniszczył Cary * ytor 
Pograżoną W twardym ŚW jęc Na 
dzinę złożoną z rodziców i wycie”R w a 
zbudził ze snu donośnym “eo lą PCH 
zbudził ze s zna urati tej q 
pies, dzięki czemu rodzina . rci wę! A 
ała sie od niechybnej śmie hina P 
wała się ot x [tdnin, 


płonącym domu, 


„„Bdwieczne szlaki 


[A rt | m 
u» Geografia 
ynienia: 
+ Obozu $f$ardzo na czasie jest rozprawe 
wych i 0 p. Karola Badera; „Stosunki 
z w zakii polsko - czeskie“. Autor, dłu- 
ionych jà  goletni przedstawiciel Polski 
*Tóżnych placówkach zagranicz- 
14. d3Ś ch, jest doskonałym znawcą 
E W Europy środkowej. Rozpra- 
ZY ra której mowa, częściowo obej- 
SA o je odczyt, jaki parę miesięcy te- 
yj SPO", t. j. jeszcze przed dokonaniem 
lschlnesu, p. Bader wygłosił w] 
go skłaflithię Społeczno-Politycznym. U- 
Obozu p ia ją szereg już po-anschlus- 
, wybiefwych refleksyj. 


weryfikajAutor wcale nie jest zwolenni- 
vnej komim tezy, która stała się źródłem 
echy części naszej opinii; tezy 
łównej KPA głosi: dzięki Bogu, że Niem. 
rjum wół Skierowały swą ekspansję i za 
alności sp owenia ku Południowi; od- 
pony w ten sposób zostanie na- 
tna Wschód. 
P. Bader nie oddaje się temu op- 
mzmowi. Nie przytacza wpraw- 
ê dla poparcia swej tezy argu- 
ję bardzo, wydaje nam się 
| nego. Mianowicie, powiedzenie 
pocie, który wzrasta wraz z je- 
i 


prezydju 
1 0.Z.N. 


radny 


ady 


em, zdaje się mieć szczególni 
awia toaowanie do reżimów. totalnych 
poniu, “to nietylko dlatego, że reżim: 


jw InowA już z racji swego stanu i przy: 
i postawiistn ludności, pchane są w kierun: 
i ś. p. KH zdobywania nowych przestrze- 
tej zbrodłę ten sam kierunek wyznaczą Tó- 
.ał jej kí Meż potrzeba sukcesów. 
Kielbasi} x * * 
jerzykiemą dak np. coraz bardziej potwier 
Się opinja, że Anschluss przy: 
bardzo w porę także z punktu 
ia wewnętrznej pozycji hit- 
iago reżimu. Nie przysłuży- 
mu się zwłaszcza ostatnie prze- 
ny na terenie armji. Anschluss 
olił przytłumić szepty niechęci 
eola zwycięstwa i triumfu. Otóż 
€ rzeczy wskazuje. na to, że 
z trwaniem reżimów totalnych 
stać będzie liczba westchnień, 
z tem — głód nowych suk- 
Nie na ostatniem miejscu 
je się tu przytem moment 
Romiczny. Bo przecież totalny sy 
gospodarowania, oparty w du- 
mierze na obniżaniu poziomu 
lowego, — czego symbolem jest 
lejszanie porcyj masła, a 
ększanie liczby armat, — napew- 


owicza 2% 
trzech T% 
niu M 
adny Ki 
rotnie P 
ju oKkrZy 
o, iż SJ 
jał uznał 


fakt p! 
amięci * 
tragic 
cazuje J4 
ch 7 mort 
zymi E 
„em dopt 
n występ 
niu przeł 


S S E a Z Z A )JOOAOOA4 Ś 


;amorząć 4 rodzić będzie westchnień coraz 
rzepisy TIRE]. Już ta tylko ewolucja sto-| 
do wyklifików każe patrzeć na totalizmy, 
ronda. © na organizmy ciągle głodne. 
wiadczył iecznem byłoby też oddawa- 


się złudzeniom, że oto teraz na- 
A e, po -wchłonięciu Austrji, 
„e WPIA CY są Syte i przez długi czas 
= raé będą w bezruchu trawienia. 


„gowało * 
t 


ady miel 5 y 
U Tych momentów — dynamicznych 
za on w argument niemniej isto 
+ — w kinetykę. Jej obraz daje 
iasta lp, 
i Sad Historja się powtarza. Szlaki eks- 
non” uł SJl dziejowej narodów w róż- 
e w RE 4 nieraz wielkie podobieństw 
WARSA stwo. 
ta“ WY)” {mik k 


k P. Bader nie porusza, Natomiast 
p orja. 
Bobo! ch z 
okresach historycznych zdra- 
ika to napewno w niemałej mie 


cościola Stąd, że szlaki te w dużym sto- 
am CA U wyznacza geografja, a ta nie 
Szeląż ł większym zmianom. Prawda, 
owski, "| lańcuch górski, czy koryto rzeki, 

i są dziś taką przeszkodą jak 
nież PoJRd wiekami. Technika przebiła 


i przerzuciła liczne mosty 
rzeki, Jednocześnie jednak 
k Eos ona strategiczne znacze- 
ie aSa naturalnych, a więc 
a cZną potrzebę ich opanowa-! 
ne usunęła ona również in- 


a O R A A 


i 


Mkt 


nę u narodu, który pcha jego 
iach „TEJę po najłatwiejszych geo- 
enial ii icznie linjach oporu. A te, je- 


hrzano” ie o Niemcy, kierują się ra-| 
|. Paw 4 u wschodnim równinom, niż | 
y grot Pejskim czy bałkańskim górom. | 


y dom: h €j sferze przyczyn szukać trze 
RE omaczenia zjawiska, na któ- 
SR? Wraca uwagę ERZE odwiecz 
7 ie p.sżeniem Niemiec było parcie] 
bag tol Bchód. Postępy, dokonywane! 
a. ura tej drodze, były jednak niemal z 
mierci re poprzedzane zdobyczami na 
Udni E 


u. Przewidująca polityka o- 


wyznaczyła je narodom 


panowywała najpierw trudniejsze | ście tysięcy saskich posiłków w bi- 
punkty oporu, to dopiero zabezpie-|twie pod MoHvitz — pisze p. Bader 
czało przyrodzoną ekspansję. — a inny obrót wzięłaby historja 
Tak więc p. Bader założenie bran | Prus, a więc i Polski; a więc — do- 
denburskiej marchji wiąże blisko a| dajmy — i Saksonji. 
momentem utraty Śląska przez Pol- * 
skę. Tak więc zwracą on uwagę na| Te analogje historyczne powinny 
dyplomację Fryderyka Wielkiego, | się przyczynić do ostudzenia zapału 
który rozpoczął "urzeczywistnianie | tych, którzy z beztroską przyjmują 
swych śmiałych planów od walki z| postępy Niemiec na Południu. Ich 
Austrją, zakończonej podbojem Ślą-| czujności nie powinna przytem usy- 
ska; późniejsze rozbiory Polski —|piać ta różnica między dawnemi a 
pisze p. Bader—były nieuchronnem, |nowemi laty, że współczesne MoH- 
naturalnem następstwem tego zabo- | vitze i Sadovy rozgrywane są Czę- 
ru. Tak więc autor przypomina|sto bez huku dział i bez daniny 
ciekawą analozję historyczną: w u-|krwi. Tym zaś, którzy historji nie 
kładzie polsko-miemieckich stosun-; wierzą, powinna jednak dać coś nie 
ków Czechosłowacja odgrywa dziś| coś do myślenia teraźniejszość: ak- 
rolę podobną do tej, jaką w XVIII|tywność propagandy Niemiec na 
wieku odgrywała Saksonja. Związa-, północo-wschodzie wcale nie ustaje; 
na unją dynastyczną z Połską mo- niedawno zaś „Germanja“ wystąpi- 
gła ona w zaraniu rządów Fryde- ła z artykułem, dowodzącym, że 
ryka Wielkiego zamknąć Prusom „Drang nach Osten“ pozostaje na- 
drogę na Południe, a przez to i na dal podstawowem dążeniem rozwo- 
Wschód. Do tego właśnie celu SE zg: Niemiec. 
nzała dyplomacja Bruhla, Kitkana- 


PIENIĄDZE ŁATWO 
PRZECIEKAJĄ PRZEZ PALCE 


* %* 


G. i). 


o czym każdy wie doskonale... 
Póżniej nadchodzą diugie dni — tygodnie 
zmartwień i kłopotów w walce o byt. 
A przecież można uniknąć trosk, pamiętając o 


książeczce oszczędnościowej PKO. 


Książeczka oszczędnościowa PKO 
rozwieje troski o przyszłość, 
gdyż posiadacz jej pewien jest swego jutra. 


PKO 


PEWNOŚĆ — ZAUFANIE 


1) 


S hiom A jaka ona požywnał 


JUDE 


W świećje prasy 


NIEREALNA METODA 
„Warszawski Dziennik Narodo- 
wy' pisze o nowych zamierzeniach 
Ozonu w kierunku pozyskania wsi. 
Ongan narodowy nazywa tę nową 


cza w państwach totalnych, odgrywają 
rolę jakichś magów-hipnotyzerów, którzy 
używają wszelkich możliwych chwytów 
psychologicznych, aby porwać tłum i pro 
wadzić go po wytkniętej zgóry linji. Co- 
raz częściej przedstawiciele pań to- 


próbę jeszcze jednym dowodem te-, tałnych zamieniają się w trybunów i agi- 
go, że kierownicze koła Ozonu nie tatorów. 


rozumieją, czem jest współczesna | 


wieś polska: 

„Wieś żyje dziś w większym stopniu 
bodaj, niż miasto życiem ideowem, szcze- 
rze i głęboko zrasta się z poczuciem od- 
powiedziałności za całość sprawy narodu 
i państwa, ponieważ zaś jest z krwi i ko- 
ści polska, przeto =- w myśl starej wła- 
ściwości psychiki polskiej — buduje swe 
je życie polityczne dokoła wyraźnego 
pionu moralnego, 

Coraz mniej dziś na wsi 
„macherów” politycznych, coraz więcej 


widzi się 


natomiast spotyka się bezinteresownych | t 


| 


ideowców. 

Wobec tego metoda „rozśrywek” poli- 
tycznych, jako sposób pozyskania wpły- 
wów wśród ludności wiejskiej, jest naj- 
zupełniej niereałna. Są to sposoby, nale- 


żące już do epoki minionej, sposoby, któ 
re w wyniku dadzą jakąś nową fikcję, | 
reklamę do poziomu | 


podniesiona przez 
realnego faktu, 
Ludność wiejska patrzeć będzie-na te 
syzyjowe prace najzupełniej obojętnie, 
gdyż dojrzała już na tyle, że zdaje sobie 


sprawę z tego, gdzie się znajduje jej dro | 


ga polityczna”. 
ZBIOROWA HIPNOZA 


Dziś polityka coraz więcej zahacza o 
postulaty, związane bezpośrednio z su- 
mieniem przeciętnego obywatela. Nie 


l może on już jak dawniej stać na uboczu, 


nieraz mimowoli zostaje wciągnięty w 
olbrzymie koło zainteresowań, namiętno- 
ści, odruchów i przeżyć tłamu, w któ- 

m się znajduje, gdy zmuszony jest wy- 
słuchać całej masy sugestyj, rzucanych 
przez panujący reżim. 

Ileż to sumień zostaje wykołejonych 
przez tę magję nowoczesnej propagandy 
polityków, propagandy hałaśliwej, bru- 
alnej, narzuczjącej się duszom ludzkim... 
Iłuż to ludzi w różnych państwach dzi- 
siejszych wstydzi się w ciszy domowej 
tych okrzyków i haseł, które rzucali z 
zapałem, będąc w tłumie... Żyjemy w epo 
ce masowego zakłamania, sztucznych na- 
strojów, stwarzanych przez zbiorową Su- 
gestję”. S 


Do Łotwy po prace 
Wyjazd robotników 


rolnych 
Do Łotwy przybyła pierwsza par- 


Publicysta francuski Robert d'Har | tia sezonowych robotników polskich 
court przypomina w paryskiej „L'E-| w ilości 2000 osób. Udają się oni do 
poque“ słowa Gustawa Le Bon, któ-| Kurlandji.. Dalsze tranaporty spo- 


ry na początku bieżącego stulecia! 


dziewane są w krótkim czasie. Ło- 


pisał: „Stulecie, w które wstępuje- | tewska Izba Rolnicza kontraktuje w 


my, będzie erą tłumu!“ 


|r. b. 24 tys. robotników 2 woje- 


„Polonia“ katowicka cytuje wywo | wództw warszawskiego, lubelskiego 
dy publicysty „L'Epoque*, który na-|i wileńskiego. 


wiązując do zmian, jakie zaszły o- 
statnio w  Austrji, stwiendza, że 
przemiany te są wynikiem zbioro- 
wej hipnoży, jakiej dziś ulegają tłu 
my pod wpływem propagandy, mł- 
stmzowsko oddziaływującej na wyo- 
braźnię mas. 

„Dzisiejsi przywódcy polityki, zwłasz- 


Nie chować się za parawanem 


N.T.A. o irazesie „względów pedagogicznych” 


Zależność szkólnictwa prywatne- 
go od władz oświatowych jest w 
Polsce znacznie większa niż się to 
ogółowi wydaje. Program nauczą- 
nia? — oczywiście. : Ale pozatem 
ingerencja Państwa w sprawy per- 
sonalne szkoły prywatnej bardzo 
szeroki ma zakres Szeroki ale jak 
dotąd jeszcze dokładnie nienustalo- 
ny. | 

Ustawa z dn. 11 marca 1937 r. 
6 prywatnych szkołach jest dopie- 
ro'w trakcie realizacji. Jest ona 
w niektórych swych postanowie- 
niach niedostatecznie sprecyzowa- 


o to, aby zachowało ono uzasad- 
nione granice niezależności w tej 
dziedzinie. 

Ustęp 4, art. 6 omawiany przez 
nas ustawy orzeka, że władze mogą 
nie zezwolić na nauczanie w szkole 
prywatnej niektórym osobom „ze 
względów pedagogicznych. 

Przepis w zasadzie słuszny — 
chodzi tylko o to, żeby zakresu 
ltych „względów pedagogicznych“ 
, nie rozciągać dowolnie. 

Ostatnio właśnie w dwu wypad- 
kach niezatwierdzenie nauczycieli 
„ze względów pedagogicznych“ zo- 


na, wskutek czego nasuwają się stało uchylone przez Najwyższy 
wątpliwości interpretacyjne, a bY- Trybunał Administracyjny, do 
ły wypadki, że musiał je rozstrzy- którego odwołały się zaintereso- 


gać Najwyższy Trybunał Admini- 


A wane osoby. 
strącyjny. 


Motywacja N. T. A. jest tutaj bar 
dzo znamienna i niewatpliwie przy- 
czyni się do umiarkowania zbyt 
arbitralnej ingerencji państwa w 
sprawy personalne szkoły prywat- 
nej. Warto ja przytoczyć w skrócie, 

Otóż N.T.A. orzekł, że w takich 
wypadkach „decyzje władz szkol- 
nych winny oczywiście zawierać 
uzosadnienie*. 


Ciekawy materjał do tych rozwa- 
żań przynosi artykuł w Nr. 4 
„Przeglądu Pedagogicznego”, (or- 
gan Tow. Nauczycieli Szkół Śred- 
nich i Wyższych) p. t „Względy 
pedagogiczne”, 

W artykule tym autor przytacza 
jeden z pierwszych wypadków, w 
których ingerencja państwowych 
władz oświatowych w sprawy per- W kwestji „względów pedago- 
sonalne szkolnictwa prywatnego | gicznych* N. T. A. stwierdza, że: 
została pohamowana. Nie sa to by-| „jest to określenie dość szerokie, 
najmniej dla szkolnictwa prywat-|z drugiej strony niepodobna za- 


| 


nego sprawy biahe. Chodzi przecież przeczyć że ustawodawca przez. 


wzmiankowane określenie wyklu- 
czył, by przyczyną niedopuszczenia 
nauczyciela do nauczania na zasa- 
dzie, będącego w mowie postano- 
wienia mogły być momenty innej 
natury. W konsekwencji powyższe- 
go uznać dalej należy, że wyda- 
wane na zasadzie ustępu 4, art. 6 
danej ustawy zarządzenia winny 
zawierać uzasadnienie faktyczne, 
wyjaśniające jakie względy i z ja- 
kich ustaleń wynikające uznane zo- 
stały za powód niedopuszczenia 
nauczycieli do nauczania względ- 
nie odmowy zatwierdzenia dyrek- 
tora“. 

Orzeczenie, którego część tutaj 
cytujemy dotyczy sporu, jaki po- 
wstały z zaskarżenia Kazimierza 
Wolbeka, b. dyrektora gimn. w 
Bydgoszczy oraz pastora Haskiela. 
Kazimierzowi Wolbekowi kurator- 
jum odrzuciło zatwierdzenia na 
dyrektora „ze względów pedago- 
gicznych*, mimo korzystnych ocen 
wizytacyjnych ze strony 4 wizyta- 
torów. Z tych samych „względów 
pedagogicznych* pastor Haskiel 
nie uzyskał zatwierdzenia na sta- 
nowisko nauczyciela religji w pry- 
watnem gimnazjum w Bydgoszczy. 

To konkretne wypadki. Ale spra- 
wą jest szersza, zasadnicza i taki 
charakter ma orzeczenie N. T. A. 

Dzięki temu „względy pedago- 


Nadmienić należy, łż w roku ubie- 
głym ilość robotników polskich na 
Łotwie wynosiła 40 tys, z których 
27 tys. pozostało na zimę. W obec- 
nym więc sezonie ogólna ilość ro- 
botników wyniesie przeszło 50 tysię 
cy. Wynagrodzenia dla robotników 
zostały ustalone na 36 łat miesię- 
cznie dla mężczyzn i 31 łat dla ko- 
biet. 


Wychowanie [zyczn? 


na uczelniach czeskich 


Na podstawie ostatniej reformy 
na uczelniach czeskich w Pradze i w 
Brnie powstaną specjalne wydziały 
wychowania fizycznego. 

Zadaniem ich będzie wychowanie 
narybku sportowego oraz instrukto- 
rów sportowych. 

Stworzone odrębne kuratorjum, 
składające się z przedstawicieli u- 
czelni, ministerstwa oświaty, zdro- 
wia i wojny, będzie miało za cel wy- 
konanie zamierzonego programu. 
O ee 


giczne* przestają być sprawą cal- 
kowicie swobodnej decyzji władz. 
I słusznie. Prowadziłoby to bowiem 
do samowoli, do wydawania decy- 
zji na podstawie „widzimisię”, al- 
bo — co jeszcze gorzej — z przy- 
czyn, które z szkolnictwem i z kwa- 
lifikacjami fachowemi nauczyciela 
nie mają nie wspólnego. Jeżeli zaś 
w grę wchodzą w jakichś wypad- 
kach inne, pozapedagogiczne wzglę 
dy, tego kalibru, że najpełniej kwa- 
lifikowany nauczyciel do wykony- 
wania swego zawodu nie może być 
dopuszczony, to w tym wypadku 
odmowa zatwierdzenia nauczyciela 
powinna być jasno umotywowawńną 
a nie kryć się wstydliwie i fałszy- 
wie za parawan „względów peda- 


gogicznych*. 
ha jot. 


% 


0 obrazę imienia Marsz. Józefa Piłsudskiego 


Proces docenta St. Cywińskiego i red. Zwierzyńskiego 


Przed Sądem Okręgowym w War- 


szawie stanęli wczoraj oskarżeni o 
zniewagę imienia Marszałka Józefa 
Piłsudskiego, docent Uniwersytetu 
im. Batorego w Wilnie Stanisław 


jiena? świadkowie -ci nie mogą 
mieć wpływu na treść wyroku. 

: Po ogłoszeniu tej decyzji refe- 
jrent sprawy sędzia Dyzmański 
przystąpił do odczytywania aktu 


Cywiński i redaktor „Dziennika Wi- oskarżenia. 


leńskiego* Aleksander Zwierzyński. 
Rozprawa toczy się w sali , Ko- 
lumnowej na pierwszem piętrze, któ 
ra już przed godz. 9-tą rano zapeł- 
niła się szczelnie publicznością, 
wpuszczaną jedynie za specjalnemi 
kartami wstępu. 
Dużą grupę wśród publiczności 
stanowią oficerowie wyższych szarż, 
Ławy prasowe zapełnione są 
przedstawicielami dzienników war- 
szawskich i prowincjonalnych. 
Lista świadków, dopuszczonych 
przez Sąd zawiera 5 osób. Są na 
niej: red, Charkiewicz, prezes Syn- 
dykatu Dziennikarzy z Wilna, redak 
tor „Dziennika Wileńskiego" Żego- 
ta-Fedorowicz, p. Jan Trzeciak, 
p. J. Burhardt i p. Dagmara Dwora 
kowska. Obrona zgłosiła jeszcze sze 
ściu świadków, których Sąd nie do- 
puścił. Zostali oni sprowadzeni na 
rozprawę na 


swój wniosek. 


Personalja 
oskarżonych 


O godz. 9.15, dwaj policjanci 
wprowadzają na salę oskarżonego 
Cywińskiego, który odpowiada z wię 
zienia. Doc, Cywiński jest bardzo, 
blady i posuwa się chwiejnym kro- 
kiem, jedno oko przesłonięte pod 
okularami opatrunkiem z waty. 

Red. Zwierzyński zjawia się na! 
sali bez eskorty, gdyż przebywa na! 
wolności za kaucją 2 tys, zł. | 

O godz. 9.30 na salę wkracza try-! 
bunał, w składzie: przewodniczący 
prezes Przybyłowski, sędziowie: Da 
nielewicz i Dyzmański. Fotel pro- 
kuratorski zajmuje prok. Żeleński. 

Rozprawa zaczęła się zadaniem 
przez przewodniczącego pytań o 
personalja oskarżonych. 

Doc. Cywiński z trudem powstaje 


z ławy oskarżonych i przykłada 
dłoń do ucha, gdy Sąd zadaje mu 
pytania, 


Wiek 51 lat, zawód: docent uni-| 
wersytetu, wykształcenie wyższe, do| 
ktorat filozofji, żonaty, ma córkę 
lat 14, odznaczeń nie posiada, choć 
był do nich przedstawiony. 

Drugi oskarżony: lat 58, prawnik, | 
właściciel wydawnictwa, b. poseł. 


Wnioski obrońców 
Adw. Glaser w imieniu 


| 


| 


} sile. 


| ków. W czwartek wieczorem strajk | 


"no Suiza. 


Akt oskarżenia 

Akt oskarżenia: brzmi dosłownie 
następująco: 
„Prokuratura Sądu Okręgowego w Wil- 
nie oskarża Stanisława Cywińskiego, u- 
rodzonego w 1887 r. w Mohylowie, nie- 
karanego, aresztowanego od dnia 15 lu- 
tego, i Aleksandra Zwierzyńskiego, uro- 
dzoneśo w 1880 r., niekaranego, aresz- 
towanego od dnia 15 lutego, obu o to, 
że dnia 30 stycznia w Wilnie, w publicz- 
nie rozpowszechnionym nakładzie nume- 
ru 29 „Dziennika Wileńskiego” dopuścili 
się zelżenia narodu polskiego; Stanisław 
Cywiński przez użycie w treści artykułu 
p. t. „C. O. P.” obelżywego wyrazu dla 
określenia osoby Marszałka Polski Jó- 
zeła Piłsudskiego, i Aleksander Zwie- 
rzyński przez zamieszczenie artykułu w 
„Dzienniku Wileńskim", 


Uzasadnienie 
Dnia 30 stycznia w nr. 29 „Dziennika 
Wileńskiego", którego wydawcą jest A- 
leksander Zwierzyński, zamieszczono ar- 


koszt oskarżonych, | tykuł p. t. „C. O. P.”, pióra Stanisława 


gdyż obrońcy postanowili ponowić | dając krytyce książkę Melchjora Wań- 


Cywińskiego, w treści którego autor, pod 


kowicza o Centralnym Okręgu Przemy- 


Już 


PARYŻ. W ostatnich dniach fala 
strajków w paryskim okregu prze- 
mysłowym przybrała poważnie na 


W czwartek popołudniu strajko- 
wało 20 fabryk z 46 tys. robotni- 


rozszerzył się na dalsze zakłady 
przemysłu metalurgicznego, obej- 
mując już 34 fabryki z 52 tys. ro- 
botników. W piątek popołudniu za- 
strajkowało zakłady mechaniczne 
w Saint Denis oraz wielkie zakła- 
dy samochodowe i motorowe Hispa 
W ten sposób liczba 
strajkujących wzrosła do 57 tysię- 
cy. We wszystkich wypadkach 
strajkujący okupowali fabryki. 

Na tle wzrastającej azitacji 
strajkowej rodzi siy coraz wyraź. 
niejsza reakcja ze strony starsze- 
go personelu technicznego. 

Technicy fabryki samochodowej 
S. I. M. ©. A. 455 głosami przeciw- | 
ko 9 postanowili domagać się pod: | 
jęcia pracy. | 

W chwili obecnej między robot- | 


tys. r 


w paryskim okręgu przemysłowym 


e isów 


słowym, użył m. in. następującego zwro- 
tu: „Wańkowicz daje szereg żywych o- 
brazków z tego, co widział, no i czeńo 
nie widział, ale co podobno ma powstać | 
w czasie najbliższym w tem sercu Pol- 


|przyznaje się do winy. 

— Nie poczuwam się do żadnej 
| winy. 
— Jakie wyjaśnienia chce złożyć 


ski, zadając kłam słowom pewnego ka- oskarżony? 


botyna, który mawiał o Polsce, że jest 
jak obwarzanek: tylko to coś warte, co 
jest po brzegach, a w środku pustka (cy- 
tata na str. 20-ej książki)”. Powołana cy- 
tata zaczerpnięta została istotnie z książ 
ki Melchjora Wańkowicza, gdzie powvż- 
sze słowa, przytoczone są jako słowa, 
wypowiedziane przez Marszałka Józefa 


Piłsudskiego. 


Nakład numeru z dnia 30 stycznią 


„Dziennika Wileńskiego" 
wszechnieniu. 

Oskarżeni, przesłuchani w dochodze- 
niu, do winy się nie przyznali į wvja- 
gnili: Stanisław Cywiński, że opracowu- 
jąc artykuł p. t „C. O. P., przypusz- 
czał, że autorem cytowanych przez nie- 
go słów jest publicysta Stanisław Mac- 
kiewiczymie zaś Marszałek Polski Józeł 
Piłsudski, 

Aleksander Zwierzyński, że kieruiac 
do druku artykuł St. Cywińskiego p. t. 
«C. O. P.", był przeświadczony, iż autor 
podał w przytoczonym urywku słowa 
Stanisława Mackiewicza”, 


uległ rozpo- 


Wyiaśnienie 
doc. Cywińskiego 
Po odczytaniu aktu oskarżenia 
przewodniczący zwrócił się do osk. 
Cywińskiego z zapytaniem, czy 


powodu przesilenia gabinetowego, 
jak i wobec zasadniczego sprzeci- 
wu ze strony przedsiębiorców, któ- 
rzy oświadczają, iż nie podejmą 
żadnych rokowań przed ewakuowa- 
niem okupowanych zakładów. 
Stanowisko pracodawców w spo- 
sób charakterystyczny przedstawia | 
list naczelnego dyrektora wielkich! 
zakładów budowy silników lotni- 


— (zy mogę mówić dłużej? 

— Tak jest, o ile to ma związek 
z oskarżeniem. 

— Moja praca jest z natury rze- 
czy naukową — rozpoczął swe prze- 
mówienie osk. Cywiński, — recen- 
zje i artykuły literackie piszę rzad- 
ko, od czasu do czasu. Książki, któ- 
re otrzymuję do recenzji, nie są 
moją własnością, i mam je u sie- 
bie w domu najwyżej przez dzień, 
lub dwa, potem oddaję. Otrzymu- 
jąc książkę do recenzji robię odra- 
zu po przeczytaniu notatki, a ar- 
tykuł piszę dopiero na podstawie 
tych notat. 

Książkę Wańkowicza p. t. „C.0.P.* 
czytałem pobieżnie, tak jak się czy- 
ta broszurę, za jaką zreszta uwa- 
żał ja sam autor. 

W książce tej zwróciła moją u- 
wagę nie sama treść, która jest 
blaha, lecz „dygresje'i przypisy. 


robotników, zmierzającą do uzys- 
kania z pominięciem ostatnio uch- 
walonych ustaw arbitrażowych, , 
dalszych podwyżek. W czasie ostat- ' 
niego roku bowiem płace robotni- 
cze w zakładach Gnome et Rhone 
wzrosły globalnie z 106 miljonów 


czych Gnome et Rhone p. Weilera | 


Matuszka 


ułaskawiony 


do 155 miljonów franków. 


Zamiast kery śmi?rci—doży votnie wiezienie 


BUDAPESZT. Regent Horthy, 
ze względu na przeszkody w wyko- 
naniu wyroku: wypływające z prze- 
prawa „międzynarodowego, 
skorzystał z prawa łaski wobec ska 


Szef G. P. 


komisarzem transportu wodnego | 


MOSKWA. Na mocy ukazu prezy- 
djum Nt.jwyższej Rady ZSRR. komi 
sarz Spraw Wewnętrznych Jeżow 


ławy o0-/ nikami a pracodawcami nie toczą został komisarzem transportu wod. 


brończej zgłasza wniosek o przesłu.| Się żadne pertraktacje zarówno z nego z zachowaniem swego dotych- 


chanie sprowadzonych świadków, a 
mianowicie: b. rektora Uniwersyte- 
tu wileńskiego Marjana Żdziechow- 
skiego, prof. Stanisława Pigonia, 
szefa Obozu Zjednoczenia Narodo-! 
wego na woj, wileńskie, p. Jana 
Trzeciaka, prof. Uniwersytetu Sta- 
nisława Kościałkowskiego, red. Cat- 
Mackiewicza i żonę oskarżonego, 
p. Bernadettę Cywińską, 

Osoby te znające oskarżonego od 
dawna mogłyby wydać sąd o jego 
ustosunkowanłu się do postaci Mar- 
szałka Piłsudskiego i Narodu, co 
wyrażało się w rozmowach prowa- 
dzonych w różnych okr 

Ponadto obrona Żądała dopu- 
szczenia jako świadków jeszcze 
szeregu osób, m. in. b. posła Jasiu- 
kowicza i Wicepreżesa Związku 
Dziennikarzy red. Witolda Giełżyń- 
skiego. Mieli oni sposobność zaob- 
serwować działalność polityczną 
red. Zwierzyńskiego na terenie par- 
lamentarnym w Sejmie. 

Inni, zgłaszani przez. obrone 
świadkowie mają stwierdzić, że red. 
Zwierzyński nie wiedział do kogo 
odnosi się zwrot w artykule St. 
Cywińskiego, który jak się okazało 
odnosił się do osoby Marszałka J 
Piłsudskiego. 

Po krótkiej naradzie Sad posta 
nowił wnioski obrony oddalić, po- 


esach czasu. 


EB WU: -paa d óen czyli kucharz niedoskonały 
Po upadku rządu Bluma we Francji 


zanego przez sądy węgierskie na 
karę śmierci zamachowca kolejowe 
go Matuszki, zamieniając mu karę i 
śmierci na karę dożywotniego wię- | 
zienia. i 


U.— Jeżow | 


| 


czasowego stanowiska, 

„Komisarz transportu wodnego Pa 
chomow został'usunięty, bez żadne- 
go nowego przydziału, co oznacza 


5 : i ; 34 ej 9 
koniec jego karjery. — Nie przeczę, mówi Ci. 
skarżony, — że jestem one, być 
stą, ale' opozycjonistą mus* = 


n 


d im 
i stosunkach, był on kiedyś mo! 


_ tem, a któryź z wielkich nawe 


| je Marszałek, który przecież 


o Warszawie. 


każdy człowiek nauki, który OR 
czywistość patrzy z wielu St! 


jowym w r. 1926 napisałem * 
tykule „Co o Piłsudskim powie 
storja“, zdanie: „Tylko $ aj 
stwa trzeźwe umieją ocenic, 
tylko adorować, lub bezcześcić * 


szy w Wilnie na wiecu 
c . 
działem wówczas o. Józefie 
skim słowa najwyższeg 
mu. 


nie napisałem wówczas 5 
kiemi w pieśni wita się Z 
na Wielkanoc, a nie może 
moich ustach, jako człowie 
gijnego, wiekszej pochwały- 


ły 
Piłsudskiego, — kończy 
= 


bym ich nie użył. ale me 
łem, że je wypow iedzial. 


cha płaczem. A 
rządzą 5-minutową przerw” 


Od dz 

RL, e 
potrzebne“ polemizuję przez ZAW 
czwarte mego artykułu. „ła z ię 
Jeśli chodzi o cytat z obwarz 8 


IE to w notatkach moich zanolpiiąca - 
wałem.w ten sposób: 
„Polska obwarzanek .= 
Byłem moralnie przekonany, że 8 
torem porównania z obwarzanki 
jest red. Cat-Mackiewicz. 
Muszę zaznaczyć, że ni 
gdzie w pismach Józefa. Piłsudsk 
go:nie znalazłem tego porównan 
Teraz dopiero dowiedziałem 58ię, 
jeśli wyrazy te nawet zostały Po 
Marszałka wypowiedziane, to sta 
się to w prywatnej pogawędce $i 
gen. Składkowskim, który też l 
przytoczył w swej książce: ; kruszon 
Słowa te brzmią tam następ ladowi. 
Dlacze 


co; 
Bobol: 


i 4 
i 

246%, 
IE do P 
techod 


raz 
zan 


„Polska jest jak obwarzano -4 

a co warte — to po brzegach» Ilem owy 
natomiast napisałem: „Jeśli W? Polsce 
le jest coś warte to tylko po brze ligijne, 
gach*, i dodałem jeszcze: „a W śro 
ku pustka“. Fakt, że mogłem przyj 
puszczać, iż porównanie z. obw 
rzankiem jest tworem Mackiewic/yg, 


Z jedną z takich dygresyj, miano- | potwierdza polemika, jaką z h ija jes 

wicie ze zdaniem: „W Polsce po- toczyłem w październiku T. „ub c Maciej, 

niewierano człowiekiem, ale było to 'głego o książkę Jergjusza Piase Tie W Br 

merr z = ı kiego. Napisał on wówczas tak: „likupów 

m m „W Polsce — Galicja dała woi dziej 

wW strajkuje | sko, Litwa ‘silẹ i rozmach, Wiel 4) łzyłąc 

| polska genjusz i pracę, a Warsz Pliekiega 

wa Kawecką i Messalkę*, ie ws 

| Wyraz „kabotyn*, użyty w t pos: 

do ministra Vincent Auriola. P. | sunku do Mackiewicza nie był geSzki, y 

Weiler oświadczył, iż przemysłow- | mojem pojęciu obrażliwy. Je ty. Pa 
cy nie mogą zgodzić się na akcję z red. Mackiewiczem w dobryć 


uczniem, a w polemikach prasó] 
wych z nim często używamy 7% 
wzajem określeń dość'ostrych J z j 
„upadł na glowe“, „blagier“, „BAZA 


skwaśniała panna” i t. pó” ia le, a w 
W dłuższym wywodzie Pr ho 
następnie doc. Cywiński pda i 
nić, że epitet: „kabótyn”, WORM histo 
nie jest obrażliwy. zło- ustaj: 
Kabotyn jest to poprostu Ai działa 
wiek, który goni za czczym Mi li, 


dzi nie gonił za efektem. sp zdać 
— Formułując w ten spo0509 *", 


s ~ : ezyni* 
nie o obwarzanku,jak ja to (rudnó 
SZT $ ź r 
m .— l: oskarżony: — i 
łem mówi: oskar dział 


> zyvpuścić.. żeby wypowiedz: 
było przypuścić, żeby wył nie 
śródku pust 


nió wiedzieć „w oie 
6gł poy z „rdliwie h 


ka”, czyli wyrazić. się pog: 


„Pierwszy w Wilnie 
chwaliłem Marszałka 


rze” 


NF 4 ma” 
Na 3 dni przed zamachem f 
mw a: 
hi- 
połeczen- 
inne 


$ , ierw” 
28 grudnia 1918 roku ży Peroni 


wypowie- 
piłsud=- 
o entuzja”* 


hwaliłem Marszałka. 


ow Wil- 
powa, 137 
bawicie a 

być w 


ka reli- 


Gdy witano Piłsudskieg 


.. 

„Nie wiedziałem b 
Gdyby te słowa o obwarzank ez 
istotnie wypow leor prze” 
=- uczy* 
i nigdy- 
wiedzia” 


rówienie osk. Crwn 
iłbym Mu wielką krzywc€ 


ybu 
f AŚ wĄ y wy 
W tem miejscu oskarżon: Za: 


s„zacY 
Przewodmicząć. 


— „ARMADERE ARAB AĆ EL a, 
Otrzymuje nimb świętości 


Męczennik za ideę ziednoczenia Kościołów 


Od dzłś za tydzień, w pierwszy 
leń Wielkiej Nocy, w Bazylice, 
mskiej odbędzie się uroczystość 
obwarzat a nas Polaków szczególnie wzru- 
ch zanotódiąca — kanizację Blog. Andrzeja 
i I, męczennika za Wiarę, ra- 
= cat fotdowanego okrutnie przez Koza- 
ny, że aW w r. 1657. | 
arzankie Mijają już trzy wieki od dnia, w 
Taym śmiercią męczeńską zmarł 
jgadrzej Bobola. Pińsk — widow- 
ję * owego zdarzenia miał nie je- 
jn raz jeszcze spłynąć krwią pol- 
*% zanim mógł wreszcie powró- 
É do Polski. I różne też koleje 
id zechodził stary kościół jezuicki 
ińsku, gdzie relikwje błogoała- 
ją nego spoczywały w szklanej 
Pimnie, wystawione na widok, nie- 
_astępuji e nie poddające się roz- 
Dlaczego zamordowano Andrze- 
háj Bobolę? — Zastanówmy się nad 
gae g3 fm owych czasów. Cały wiek XVII 
eśli prze Polsce — to wojny i zamieszki 
pS śro ligijne, najjaskrawsze na Kre- 
na W AREN, gdzie trzysta lat temu tak 
łem przydmo > 
z obwańj; 
ckiewiczĄą 
2 legii jest jeszcze czemś nowem. 
Je „€cież dopiero w r. 1595 odbył 
W Brześciu nad Buziem zjazd 
Pów ruskich, na którym zapa- 
: dziejowej wagi postanowienie 
j Wielko4 rzyłac > dó Kókctola KAS 
Warszaćj; $ 4czeniu się do Kościoła ka 


<kiego, 

w stó4, le wszyscy Rusini jednak uzna- 
y był M; © postanowienie. Wybuchły za- 
S Jeste j Szki, padły pierwsze krwawe o- 
 dobrychiy: Padł między innymi w Wi- 
% moik u z rąk wrogów unji arcybi- 
h praso- P unicki z Połocka św. Józafat 

„Jicewicz. I w takim to czasie zwa- 
| Się na Polskę najazdy. Liczne 
Miny z Turkami, „potop“ szwedz- 
4, oczne niemal napady tatar- 
+à wreszcie rebelje kozackie -= 
del. było w tym  najkrwawszym, 
pniespokojniejszym okresie na- 
) historji. Na te właśnie czasy 
| ustającej zawieruchy przypa- 
; działalność Błog. Andrzeja Bo- 


rzez 


„ to sta 


7 
A 


rzanek 


25 tak” | 
lała wojt, 


tu czło” 
m efek- 


awet lu ZA 


Gdzie się urodził ? Skąd i z jakie- 


sób zda” rodu pochodził? Kto byli jego 


uczyni: Ee — Nie wszystkie z tych 
trudno f. doczekały się wyczer- 
wiedział ce „odpowiedzi, chociaż „bi- 
jeż nie z rafja w tym zakresie jest 
r pust p Rzerna i nawet w ostatnich 
„dliwiej |” ukazalo się kilka nowych 
"Żur, jak bardzo wyczerpująca 
, a ks. Jana Poplatka, a dalej 
nie „rzeskiego i ks. Urbana. 
jka“ 38 więc, że Bobolowie to 
SEA tycerski ród śląski. Ród ten 
lalej si aska się wywodził, ale nie po- 
yoona łał na Śląsku. Znana jest legen- 
151 Z d tem, jak to w Sandomierzu, 
na rz F2As wybuchu prochu w Zam- 
tron: Siła eksplozji przerzuciła na 
m me, Èi brzeg Wisły rycerza na ko- 
w 8!" | Otóż ten rycerz, który, jeśli 
wie h frzyć legendzie, okazał się zdrów 
leczeni My __ miał sie nazywać Bobola. 
, inner fyli tez zresztą Bobolowie i w 
ié“ Polsce, a sam Andrzej Bobola 
pierw- f?chowanym do dziś „Katalogu“ 
: Lutni tregacji O. O. Jezuitów w Bo- 
powie” sku, napisał, że ma lat 31 i 
piłsud- l Tałopolaninem. Wiemy też, że 
tuzjaż” © ojciec nazywał się Mikołaj 
) A i był wielkim podkomorzym 
y Wil- _Mym. Nie wiemy zaś jak się 
a, j37 Wala I z jakiego gniazda szla- 
viciela f lego czy mieszczańskiego po- 
być W žita matka naszego Błozosła- 
a reli- lego. x 
£ Już dalej wszystko jest zna- 
> |. . Adomo więc, że święcenia 
i [skie otrzymał Andrzej Bobo- 
ku by- 4 Marca r. 1622, że był zło- 
przez AR kaznodzieją i gorliwym 
prze” fOłarzem, że starał się o przy- 
uczy“ żenie Wyznawców Kościoła ka- 
nigdy- jj Ro w Wilnie, w Pińsku, w | 
edzia” tisku, że nie poprzestawał na | 
lach z ambony, ale wyruszał | 
Ao pa misją do wsi i osiedli, za- | 
y „* 


n ZFA 2 A 255 
ki zen Wśród lasów i moczarów 
e 


jak dziś, bok o bok, miesz- | 
Polacy, Rusini i Litwini. Ob-. 
dek grecki i obrządek rzymski. ; 


Praca ta była owocna i jej wyni- 
ki nie mogły się podobać wrogom 
unji. Przecież po takich wizytach 
nierzadko całe wsie przechodziły 
na wiarę katolicką. Przyszedł wre- 
szcie rok 1657 — rok krwawej re- 
belji kozackiej. Watahy Żełeniew- 
skiego i Pop ki zajęły Pińsk. Roz- 
poczęła się grabież, mordy i istne 
polowanie na księży katolickich. 
Wrogowie unji uznali to za naj- 
odpowiedniejszą chwilę, aby się po- 
zbyć najwięcej oddanego tej spra- 
wie i najbardziej w niej zasłużo- 
nego księdza Boboli, którego daw- 
no już przezywali nienawistnie 
„duszochw tem“. 

Schwytano go wreszcie i zaczęto 
od łagodnej namowy, aby porzucił 
wiarę „rzymską“ i przyjął prawo- 


sławie. Po odmowie poddano księ- | 


dza Bobolę torturom, których opisu 


tutaj zaniechamy. Wystarczy więc, 
jeśli powiemy, że podczas procesu 
beatyfikacyjnego, sędziowie oświad 
czyli zgodnie, iż „o tak okrut- 
nem męczeństwie nie słyszała jesz- 
cze św. kongregacja rzymska, któ- 
ra opisy wszystkich męczeństw za 
wiarę chrześcijańską rozpatruje”. 


To była dzicz, to była barbarja 

ci kozacy atamana Żełeniewskiego. 
Xx 

Męczeńskiej śmierci Andrzeja 
Boboli nie zapomniano, ale mineło 
jeszcze nie mało dziesiątków lat — 
całe dwa wieki, zanim nastąpiła 
beatyfikacja, uznano go za błogo- 
sławionego. A potem znowu musia- 
ło upłynąć nowe stulecie, aby ten 
bohaterski i nieugięty ksiądz pol- 
ski dostąpił kanonizacji. 


| 
| J. M. T. 
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Ubezpieczenia przyjmują. 
ODDZIAŁ GŁÓWNY P. Z.U. w. 


36—40. Tel. 3-41-70, 5-23-05 


oraz INSPEKTORATY (Oddziały) we wszystkich miastach 
wojewódzkich i powiatowych. 


Kto czem wojuje, od tego ginie 


Jak denuncjator „wrogów ludu'—sam nim został... 


|  Tropienie „wrogów ludu“ w So- 
wietach dawno już przybrało 
"my zbiorowego obłędu. Zbiorowe- 
go, bo oczywiście psychozie tej u- 
legają, ze strachu o własne życie, 
wszyscy, którzy stoją na czele ja- 
kichkolwiek organizacyj, przedsię- 
biorstw, instytucyj, chąc się sami 
przez to — zbrodniczym kosztem 
życia innych — przedstawić jako 
najlojalniejsi, najdoskonalnisi, naj- 
b: rdziej pewni. Donosicielstwo, ba! 
Więcej niż donosicielstwo, popro- 


daje coraz większe rezultaty. Fa- 
brykuje się masowo „wrogów lu- 


du“, aby wykazać, że są wszędzie, 
że są tacy groźni i że jest potrzeba 
tak bezwzględnej walki z nimi. 


Ale czasem zdarza się, że taka 


nadmierna gorliwość jest mieczem 


obosiecznym. 

Oto co się zdarzyło niejakiemu 
Szaszce, dyrektorowi pierwszego 
instytutu medycznego w Kijowie. 


i Od czerwca do września ub. roku 


UGOWE S? A, 


| 
| 


i 


przeprowadził on generalną „czyst 
kę“ w instytucie, pozbawiając sta- 
nowisk przeszło 50 profesorów, o- 
czywiście jako „wrogów ludu“. W 
praktyce równało się to... unicest- 


ERAST I ES SKROK E TWO UO ERETTE TEZĄ WTA ROZETA REA 
„Osobisty przyjaciel arcyksięcia Ottona 


nie znalazł łaski w oczach wiedeńskich sędziów 


Nigdy jakoś nie brak naiwnych i 
ną świecie i nigdy nie brak — oszu | 
stów, którzy z łatwowierności ludz- | 
kiej korzystają. | 

Oto, co zdarzyło sie niedawno w 
Krems  (niedużem mieście w Au- 
strji, rozsławionem przez fabryka- 
cję specjalnej... musztardy). Gra- 
sował tam przez szereg miesięcy 
oszust podający się za bliskiego 
znajomego arcyksięcia Ottona, pre- 
tendenta do tronu  austrjackiego. 
Ojca Ottona, zmarłego cesarza Ka- | 
rola, znał oczywiście także.... 

Oszust ów, z zawodu podobno | 
dentysta, z nazwiska Grosser, za- | 
czął swój pobyt w Krems od tego, | 


i 
| 


że „kupił“ bez pieniędzy duże | 
mieszkanie wraz z umeblowaniem | 


od 70-letniej wdowy pani Jadwigi | 
| 


B. Starowinka, ujęta doskonała 
prezencją, manierami młodzieńca a 
olśniona wiadomościa, że to osobi- 
sty przyjaciel i zmarłego cesarza i 
jego syna, uważała sobie za zasz- | 
czyt I obowiązek spełnić co chciał. 
Widziała w tem zresztą świeżny 
interes, bo „przyjaciel cesarza“ o- 
fiarował jej 15 tys. szylingów za 
mieszkanie z umeblowaniem. Wpra- 
Wdzie grosza na razie nie wpłacił. 
ale staruszka nie miała co do tego 
żadnych wątpliwości. Dostanie 


jo tem myśleć 
| sprawę do sądu. 


przecież lada dzień „duże pienią- | 
dze z zagranicy“. | 

Płynęły dni i miesiące, staruszka | 
czekała cierpliwie. Minął miesiac, 


| gospodarz upomniał się o komorne. 


Miał je płacić Grosser — nie za- 
płacił. 

Gospodarz, wiedząc z kim ma do 
czynienia, już choćby z poczucia 
patrjotyzmu, nie robił na razie 
awantur. Czekał potem na drugi 
czynsz i trzeci — wreszcie zaczął 
inaczej. Skierował 


Tymczasem Grosser zdążył po- 
czynić w mieście wielkie znajomo- 
ści. Znały go co najznamienitsze 
figury. Otoczony splendorem prze- 
bywał ciągle w ich towarzystwie. 
Nie bez tego, żeby nie pożyczał tu 


Młodzież kanadyjska 
uczy się pilotażu 

Na uniwersytecie w Toronto (Ka- 
nada) postanowiono wprowadzić spe 
cjalne kursy lotnicze dla studentów. 

Kurs będzie się składał z teorety- 
cznej nauki w ciągu roku oraz roku 
praktycznych studjów. Do kursu do- 


puszczeni będą studenci po ukończe- 
niu szkół średnich. 


mu w sądzie... 


sztu 


dzie odtąd słynne 
musztardy, ale i z tego, że gościło 
u siebie, żywiło i wspierało osobi- 
stego przyjaciela 
mu... 


i ówdzie. Pożyczki rosły w tysią- 
ce... Szło mu dość łatwo. Każdy 
czuł się zaszczycony tą znajomo- 
ścią. Grosser miał naturalnie ja- 
kieś fotografje cesarza i młodego 
Ottona, nibyto jakieś listy i t. d. 


Smutno skończyła się ta historja. 


Gdy już nie mógł usiedzieć w 
Krems, po kilku miesiącach 
„zwiał*  €eesarski  komiliton do 


Wiednia. Wiedeń duże miasto, mo- 
żna w niem się dobrze schować. 
Na to liczył. 

Jakiś czas udawało się, wresz- 
cie go „nakryli”. 

Miał pecha, że akurat w takich 
czasach, gdy znajomość z Ottonem 
bynajmniej nie mogłaby być po- 
czytaną za okoliczność łagodzącą... 

Na szczęście, — nie uwierzyli 
Dlatego też dostał 
tylko 6 miesięcy obostrzonego are- 
z postem raz na miesiąc. 
Mniej więcej tak długo posiedzi w 


areszcie, jak długo grasował w 
Krems. 
Miłe, zacne, miasto Krems. Bę- 


już nietylko z 


cesarskiego do- 
(g.). 


for- 


r. ʻ . ._. l 
stu wynalazczość w tej dziedzinie | 


wieniu instytutu. Wśród zwolnio- 
nych znaleźli się najlepsi specjali- 
ści. 

Już w październiku trzeba było 
pewną ilość tych „wrogów ludu* 
restytuować. Przywrócono na sta- 
| nowiska odrazu 22-ch. Niektórych 
jeszcze przywrócono potem; poci- 
| chu, indywidualnie. No i uratowas 
no jakoś instytut. 

A teraz dopiero finał: kazano a- 
resztować samego dyrektora Szasz- 
| kę, właśnie jake „wroga ludu“! 

Zarzucaja mu, że zrobił ową ` 
„czystkę'* poto, aby zniszczyć insty- 
tut. Nie bez racji byłby ten zarzut, 
gdyby nie to, że ów Szaszko zrobił 
to poprostu... ze strachu i podłości, 
jaką masowo propaguje się ze zna- 
| komitym skutkiem w Sowietach. 

(z.) 


Wszyscy na nartach 


Najwyżej położona 
osada w Europie 

W całej Europie znajduje się tyl- 
|ko jedna miejscowość, położona na 
| wysokości ponad 2.000 metrów nad 
poziomem morza. Jest to mała wio- 
ska Satnt-Veran, licząca nieco ponad 
500 mieszkańców, Leży ona na wyso- 
kości 2.040 m. w Alpach, niedaleko 
Grenoble. 

Wyjątkowe położenie tej miejsco- 
wości predystynuje ją na ośrodek 
sportów zimowych. Saint-Veran sta- 
nowi miejsce wycieczek licznych nar- 
ciarzy z Paryża i Marsylji oraz in- 
nych okolic Francji, a także i za- 
granicy. Okoliczność tę wykorzysta- 
no dla wybudowania jeszcze w ze- 
szłym rok uwspaniałego hotelu, któ- 
ry stoi na tonących w słońcu zbo- 
cząch grzbietów alpejskich. 

Mieszkańcy wioski nie znają in- 
nego środka lokomocji poza nartami. 
Używa się ich od pierwszych lat ży- 
cia; na nartach zobaczymy tam zaw- 
sze zarówno miejscowego proboszcza, 
jak sklepikarza i innych mieszkań- 
ców. 


Francja przeduje 
w motoryzacji kolejnictwa 


Francja zajmuje obecnie czołowe 
miejsce wśród państw, wprowadza- 
jących w ostatnich czasach stopnio- 
wą motoryzację kolejnictwa. Na ko- 
lejach francuskich kursuje obecnie 
ponad 550 jednostek motorowych 
różnych typów konstrukcyjnych. 

Większość, bo ponad 430 „torped“ 
korzysta z napędu w postaci ciężkich 
olejów, reszta zaś używa napędu ben 
zynowego. 

Ostatnio na linji Paryż — Mans 
uruchomiono pociąg matorowy elek- 
tryczny, odznaczający się wielką 
mocą silnika. Wagony wykonana są 
z niezwykle lekkiej atak 


BLANN, 


' producenci i 


FABRYKA CUKRÓW 
i CZEKOLADY 


(Z. TWAROWSKI i S-ka , 


Warszawa, Chłodna 36, tel. 6.72-75 


Poleca znane ze swej dobroci 
karanki i święconka 33) 


© © 
Francja w walce o berło filmu 
Zbuntowany Paryż dał hasło do zwycięskiej produkcji 


Fnancja jest ojczyzną wynalaz- 
ków, z których najskuteczniej ko- 
rzysta zagranica. Kinematograf jest 
wynalazkiem francuskim. Pierwsze 
wyświetlanie publiczne filmu odby- 
ło się 25 grudnia 1896 r. w Grand 
Cafe w Paryżu, przy pomocy apa- 
ratu projekcyjnego braci Augusta i 
Ludwika Lumiere, znanych przemy- 
słowców i uczonych. Wyświetlane 
taśmę długości 17 metrów p. t. 
„Wyjście nobotników z fabryki Lu- 
miere“, Był to pierwszy film doku- 
mentalny. Pierwszy film komiczny 
ukazał się w r. 1900 p. t. Pokropio- 


ny polewącz (L'arroseur arrosé). 
Pierwszymi producentami są 
Charles Pathć i Leon Gaumont, a 


pierwszym rzecznikiem praw autor- 
skich w sztuce filmowej był p. Be- 
not Lóvy. Pierwszym filmem długo- 
metrażowym jest „L'enfant prodi- 
gue“ (Dziecko marnotrawne) długo 
ści 1.600 mtr. Film ten, nakręcony 
przez Benoit “Lévy, jako przeróbka 
pantominy M, Carrć i Wormsera, 
cieszył się olbrzymim sukcesem w 
teatrze Variétés w r, 1907. Drugim 
wielkim filmem była „Arlesieune* 
(1909) w reżyserji słynnego Anto- 
ine'a. Pierwszymi pionierami odręb 
ności sztuki i techniki filmowej by- 
li Georges Meliós, wynalazca fil- 
mów trikowych (1896) i Maks Lin- 
der, który w r. 1903 utorował drogę 
komedji filmowej. Ale cóż! Kiedy 
filmowcy francuscy 
grzęźli w melodramatycznej manie- 
rze teatralnej, Amerykanie zasto» 
wali u siebie pomysły: Melićsa i Lin 
dera i zdobyli niemi świat. 


Znaczną usługę okazał Ameryce 


„brak tradycji i kultury teatralnej, 


dzięki czemu sztuka filmowa stała 
się tam sztuką narodową, a kino— 
ulubionym rodzajem rozrywki. Dru 
gi czynnik powodzenia w skali świa 
towej — to wojna, która zabiła w 
zarodku niemal rozwój filmów eu- 
ropejskich, Edison ulepszył wyna- 
lazek Lumióćrów. Hollywood wypro- 
wadził film z dekoracyj teatralnych 
na plenery, puścił go w ruch, gkg- 
pał w powietrzu i w słońcu. 
Kiedy w r. 1915 ukazał się w Pa 
ryżu film Cecila B. de Millefa! 
„The Cheat“ (Forfaiture) z Japoń-! 
czykiem Sessue Hayakawą w roli 
głównej — filmowcy francuscy zro- 
zumieli, że Francja przestala przo- | 
dować w sztuce, która zrodziła się 
na jej gruncie. Publiczność parys- i 
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"ka rzuciła się tłumnie na filmy Grif 


fitha, Fairbanksa, Chaplina, gar- 
dząc rodzimą produkcją. Powstał 
snobizm filmowy „amerykański“, 


Vaudeville (1927), a mroczne, sty-| gwizdach, 


lizowane, fantastyczne i niesamowi- 
te filmy niemieckie (Kaligari, Me 
tropolis, Variétés, Nosferatu i t. d.) 
działają fascynująco na tłumy. Pow 
staje nowa fala snobizmu, tym ra 
zem pro-germańskiego, 

I znów, dzięki bohaterskim wy 
siłkom wyjątkowych talentów, kinc 
francuskie wychodzi zwycięsko 7 
trudnej passy: Jean Renoir tworzy 
„Nanę”, Raymond Bernard „Cud 
wilków”, Renć Clair „Antrakt“ i 
„Jłomiany kapelusz“; Jacques Fey- 
der „Tragedję nieletnich", „Port 
ret“ i „Teresę Raquin“, Abel Gan- 
ce „Koło Udręki* i „Napoleona“, 
Ale to są wyjątki, Naogół, film 
francuski w r. 1928 leżał, jak to six 
mówi, na obu łopatkach. 


Ale wówczas nastąpiła Zbawienna | „Król bulwarów“ Pierre 


dla Europy i Francji 
talkiesów**: Hollywood sam kładzie 
kres nieograniczonej 
wadze na rynku światowym. 


Pierwsze kroki filmu dźwiękowe: 
go były naczej cofnięciem się w o 
kres imitacji teatru. Na tej drodze 
Europa, ze swą świetną kulturą te: 
atralną, odrazu odzyskała aplomb 
Nakręcano, co się dało: numery re- 
wjowe, popisy wokalne, występy 
jazzbandów, monologi, skecze, ope- 
retki, 

Hollywood zasypuje Kuropę „ta! 
kiesami* świadczącemi o przeraźli: 
wie niskiej kulturze - muzycznej 
teatralnej. Właściciele biur i kin 
zrezorjentowani, biorą ten cały 
szmelc, ale publiczność zaczyna się 
buntować. 

Hasło buntu rzuca Paryż. Publi 
czność francuska nie poprzestaje n: 


tupaniach i żądaniach 
zwrotu pieniędzy, ale poprostu de- 
moluje kina, dręczące ją „talkiesa 
mi“. Tak np. zdemolowano „Moulin 
Rouge". Dopiero, nauczeni tym ży- 
wiołowym odruchem, przedsiębior 
cy filmowi i właściciele kin zaczy: 
nają dopominać się o produkcję w 
języku francuskim. I pod naciskiem 
publiczności, wbrew  dezorjentacji 
jednych, snobizmowi drugich, nie 
dołęstwu trzecich — powstaje pro 
dukcja francuska filmów dźwięko 
wych coraz ciekawsza i coraz lep- 
SZA. 

Z powodzi miernoty wyłaniają 
się świetne nazwiska i rzeczy rewo. 
lucyjne, a więc: „Nasza jest noc" 
Henryka Roussela (1929), „Pod da 


{chami Paryża“ René Claira (1980' 


| 


Colom’ 


„rewolucja j| r'a (1930), „Jaś z księżyca“ Je: 


Choux (1930) notabene u nas nic 


swojej prze- | wyświetlany; „Miljon“ René Clair: 


(1930), „W imieniu prawa“ Mamni- 
ce Tourneura (1932), „Drewniane 
knzyże' Raymonda Bernarda (1982), 
„Niech żyje wolność!“ René Clai 
(1938). T znów rozwarły się nożyce 
pomiędzy filmem—przemysłem i fil- 
mem sztuką. Gdy sztuka święciła 
triumfy, przemysł niedomagał. W 
tych trudnościach grzęźnie produk: 
cja francuska do dziś dnia, to te 
nasuwa się konieczność ostrożnej 
selekcji filmów importowanych z 
Paryża. Obok wysoce wartościo- 
wych, jak „Perły korony“, „Towa- 
rzysze broni“, „Mayerling“, „Wi 
nowajca', „Pepe - le - Moko“, a z 
lżejszych „Nicpoń albo „Klub ko- 
biet“ — przeważają, niestety, rze: 
czy płytkie, obliczone na niewybred- 
ny gust. B. 


Wedo Swiela 


da 


DBIORNI 


PRZY O 


zekolędki, karmelki, mmrmelady, 


Dnia 26 marca uruchomiony zo- 
stał na linji regularnej Gdynia — 
Gdańsk — Sztokholm statek m/s 
„Oksywie“, należący do S. A. Żeglu- 
ga Polska w Gdyni. 

Statek “ten został ostatnio wybu- 
dowany na specjalne zamówienie wy- 
mienionego towarzystwa okrętowe- 
go w stoczni fińskiej w Abo. Posia- 
da on nośność około 1.000 TDW, pię- 
ciocylindrowy silnik Polar - Diesel o 
mocy 800 koni mechanicznych 
Wszystkie urządzenia pomocnicze 
statku jak windy, maszyna sterowa 
są calkowicie  zelektryfikowane. 
Szybkość normalna motorowca wy- 
nosi z pełnym ładunkiem około 10 
wezłów. 


kas” © an Â a cu 

Zarządzeniem, ogłoszonem w „Monitor 
rze Polskim“ Nr. 71 z dnia 28-go marca 
193$ r. odznaczeni zostali: 

Złotym krzyżem zasługi—poraz pierw- 
szy, za zasługi na polu pracy w dziedzi- 
nie sztuki filmowej: 

Ferdynand Goetel — literat, Karol 
Franciszek Irzykowski — literat; zd za- 
sługi na polu pracy zawodowej: Euge- 
njusz Bohdan Junod Bodo — artysta fil- 
mowy, Józef Lejtes — reżyser filmowy, 


Edward Cyprjan Puchalski—reż, filmowy, ; 
Jadwiga Smosarska-Protassewiczowa — | 


artystka filmowa, inż. Seweryn Sztejn- 
wircel — operator filmowy, 

Srebrnym krzyżem zasługi — poraz 
pierwszy, za zasługi na połu pracy za- 


wodowej: I , | 
Ryszard Biske — reżyser filmowy, 
Eugenjusz Cękalski — reżyser filmowy, 


dr. Adam Jan Herman — właściciel ki- 
noteatru 'w Krakowie, Helena Konopka- 
Rolandowa — urzędniczka. Związku Wła 
ściciek Kinoteatrów w Warszawie, Jan 
Łuczak —- właściciel kinoteatru w Po- 
znaniu, Juljan Nowomiejski — kierownik 
kinoteatru w Poznaniu, Stanisława To- 
maszewska — urzędniczka Związku Pol- 
skich. Zrzeszeń Teatrów Świetlnych, Al- 
bert Wywerka — operator filmowy, Sta- 
nistaw Romuald Zaśrodziński prezes 
Związku "Polskich Zrzeszeń Teatrów 
Świetlnych, Stanisław Zborowski — wła 
ściniel klnoteatru we Lwowie, Feliks 
Stełan Żyszkowski — kierownik kino- 
teatru w Warszawie; za zasług! ma polu 
pracy w dziedzinie sztuki filmowej: 
dr. Stełanja Zahorska — literatka, 

Dobór tych odznaczeń budzi w świex 
cie filmowym rozliczne komentarze. 

M 


mem, był Abel Gance. 
wspaniałe filmy: „Mater Doloro- 
ga“ (1916) ze znakomitym Gómier, | 
a zwłaszcza „J'accuse“ (1918) z niej 
odżałowanym Marsem zrobiły furo- 
rę, jako dowód, że jednak Europa, 
że jednak Francja przoduje jeśli 
nie w technice, to w ekspresji i w 
treści przedstawień filmowych... 
Krok za krokiem odzyskuje produk- | 
cja francuska utracony podczas woj 
ny prymat; przodują w tym hero- 
icznym okresie Louis Dellue 4/1: 

Fete Espagnole) (1920) Marcel 
L'Herbier (El Dorado) 1921, Jean 
Epstein (Coeur Fidóle) 1923, Zja-| 
wiają się Raymond Bernard, Ja- 
cques Feyder” (Atlantyda 1922) 

Leon Poirier (Jocelyn 1921), Renć 

Clair (Śpiący Paryż, 1924). Brak 

organizacji wielkoprzemysłowej roz 


'prasza jednak ten zastęp, boryka- 


jący się luzem z trudnościami eks- 
ploatacji. Film, jako sztuka, świę- 
ci triumfy, ale film przemysł nie 
stanął na wysokości zadania i nie 
umiał walczyć z konkurencją Ame- 
ryki i Niemiec. 

Paramount lokuje się w centrum 
Paryża, gdzie był dawniej teatr 


Na drugiej premjerze Polskiego Bale- 
tu Reprezentacyjnego w Teatrze Wiel- 
kim, powtórzono pełną rozmachu i fan- 
tazji „Baśń krakowską”, Pozatem dana 
dwa inne, bardzo odmienne balety, bę- 


dące jeszcze jednym dowodem kunsztu. 


aletmistrzowskiego Bronisławy Niżyń- 
skiej, Jeden z nich to:.„Apollo i dziew- 
czyna” do muzyki Ludomira Różyckiego 
w wielce oryginalnych i wręcz niezwy 
kłych dekoracjach i kostjumach Wacła- 
wa Daszewskiego. Drugi — „Powrót” z 
muzyką Bolesława Woytowicza, w prze 
śbicznych dekoracjach i kostjumach Ire- 
ny Lorentowicz-Karwowskiej. 

„Apollo i ERAP it) — to balet, o: 
snuty na poemacie Światopełka Karpiń- 
skiego, o podkładzie wręcz  filozoficzr 
nym. Jego myślą przewodnią jest na 
kreślenie kontrastu między poetyckim ' 
idealizmem, a życiowym realizmem, gór 
nolotnością a przyziemnością, światem 
rozkoszy wznioślejszych, bardziej ducho- | 
wych, a światem uciech doczesnych, bar 
dziej ciełesnych. Dążeniem zaś jest od- 
nalezienie złotego środka między temi 
dwiema dziedzinami, harmonijne połą- 
czenie ich, co też znajduje wyraz w fi- 
nałowym tanecznym hymnie ku czei i 


, radości życia. 


Myśl ta przeprowadzona jest na prze: 
strzeni kilku epok dziejowych. Widzimy 


Dalej, Renesans. Stylowy menuet nal 
dworze „Roi-Soleil'" Ludwika XIV. A-| 
mor na posążku nie wytrzymał. Postano | 
wił zakłócić ten etykietalny spokój, | 
Swój grot skierował w serce króla i u- 
kazał mu przedtem już „ranną” jego 
strzałą pasterkę. Król wprowadza ją do 
swego zamku. Widzi w niej ożywczy 
wiew pól i lasów oraz ponętne tchnienie 
miłości. Urodziła się mowa faworyta 
króla. 


Rok 1840. Kulisy opery wiedeńskiej. 
Poeta, zakochany w  primaballerinie, 
składa jej w darze piękne utwory swe- 


igo talentu. Ona zaś wskazije mu na.. 


walcujące pary. Wabi, namawia i... w 
splotach walcowych poeta odnajduje 
we piękno, dotąd mu nieznane, 

Czasy współczesne. Plaża. Na rękach 
niosą zwycięzcę olimpijskiego. 

Wobec konieczności szybkiego prze- 
bierania się, główne role tańczone były 
przez kilku tancerzy i tancerki. Więc 
Apollem byli kolejno: Andrzej Śnieżyń- 
ski, najpiękniej prezentujący s'e ze- 
wnętrznie i tanecznie Stanisław Cywiń- 
ski, Jan Spur i Zbigniew Kiliński, a 


więc najpierw krajobraz siarożylnej Gre| „dziewczyną: Olga Sławska, doskonale 


cji. -Apollo uczestniczy, jako 


zwykły tańcząca i ślicznie 


wyglądająca, jako 


jącym pla ; ) > 
| urodą i talentem, Zofja Grottówna (mni- 


baletu reprezentacyjnego 


śmiertelnik w zawrotmie wiru 
sie ku czci Bachusa... 

Obraz drugi rozgrywa się w średnio- 
wiecznym klasztorze. | 


bachantka i sportsmenka, promieniejąca 


szka), Henryka Kamińska (zachwycająca 
pastereczka) świetna technicznie, pełna 
gracji i uroku oraz Nina Juszkiewiczów 
na, 

Drugi balet ma treść prostą. Młody a- 
rystokrała wiedeński poznaję w wytwor 
nym salonie Polkę, w której się zako- 
chuje, Okazuje się, że i on jest pocho- 
dzenia polskiego. Odżyły w nim dawne 
więzy krwi, podąża za ukochaną do swej 
dawnej ojczyzny. Flirt przy świetle księ- 
życa, dworski „par distance". Lecz oto 
widzą zakochaną parkę wieśniaczą, któ 
ra poczyna sobie znacznie bardziej cb- 
ce$owo. 

Naśladują ich. Tamci zaś — przeciw- 
nie — widzą coś wznioślejsześgo w wy- 
kwintnych amorach „państwa” i próbu: 
ją — ich imitować. Obie pary się zaprzy 
jaźniają i tegoż dnia będzie w kościołku 
wiejskim ślub obojgu razem. Ogólny ta- 
niec pod hasłem: „Wiwat pan, wiwat 
chłop, wiwat wszystkie stany!”, W bale- 
cie tym znakomicię spisał się nowowy* 
naleziony przez kierownika „Polskiego 
baletu reprezentacyjnego” utalentowany 
tancerz Jan Sour, wraz z Niną Juezkie- 
wiczówną, a pyszną parę wieśniaków z 
wdziękiem i rozmachem ucieleśniali Om 
Glinczańska i Zbigniew Kiliński. 

Tan, 


| 


Nowe motorowce S, 


| głoskę, że w najbliższej prz 


A. Żegluga Polska 


Ze względu na to, że statek pr 
znaczony jest do żeglugi na woda 
Bałtyku, posiada on wzmocnież 
przeciwlodowe. Ładowność jego M 
nosi 940 t. Trzy ładownie z międz 
pokładami służą do przewozu p 
wszystkiem drobnicy. 


Ko 


zostanie budowa drugiego motoro%izez In 
ca tego samego typu, mianowidjęq has 
m/s „Rozewie“, który bezpośredi Środkie: 
po przyjęciu przez Żeglugę Polsk Wysok 
uruchomiony będzie na jednej Prezyder 


linij bałtyckich,  utrzymywanyfęnącege 
przez Spółkę. 2 mir 
Poniżej podajemy zdjęcie 


| „Oksywie”. 


nt hano g 


gtatysty 
filmów, amer 


kal 
slayd 


== Amerykański departame 
i przemysłu ogłasza corocznie 


dotyczące eksportu > 
skich zagranicę i dane o poszcześ 


Fizą tej statystyki, dochodząc 
ski, że na całym świecie eksport 
Stanów Zjednoczonych walczy n onzit 
z kontyngentami i bardzo ostrą b o 
rą, ale ze wzmagającą się na silac 
dukcją rodzimą, 

W roku ubiegłym wyprodukow e 
całym świecie, poza Stańami Zjednot w 
nemi 1.809 filmów długometrażowy*”: 
Dalekim Wschodzie — 95% rów 
ogromny przyrost 285 filmów. W 8 
naniu z rokiem 1936. Oozywiść”! 
pierwszem miejscu stoi Japonia 7 
filmami, ale nawet tak EE . 
je, jak Filipiny, mają własn a ief 
l - 32 filmy. SHENA Wzrosła cova 
produkcja w Ameryce Południowe! 
filmy, przytem na pierwszem A zi 
Meksyk — 52 filmy, a na drugi? 
gentyna — 30 filmów. 


Z 


— Nowojorskie Radjo ogłosiło 
scyt wśród słuchaczy na temat sA 
kolórowych, Wyniki głosowania się 
mienne — 67 proc, opowiedzia IE 
filmem kolorowym, Ten vox paR przy 
waży niewątpliwie na produkcji, odpi’ 
szłym sezonie. Podobno „Metro » gy mg: 
sując końtrakt z Technicolorem aP upat Bo. 
mów, zarezerwowało sobie prawo się Pf 20708 
akcyj od dr. Kalmusa, interesując fi 
sposób bezpośredni przyszłościa 
kolorowego. (Film). 

X j 

= Pismo „Kine Weekly” lansuje 
yanto! 
stanie w Anglji ma wzór niemie 
„Filmkredit Bank” — organizada af 
wa udzielająca pożyczek produ miatbY My 
W tym nowym banku filmowym przed” 
poważny udział rząd, a poza Marto na 
stawiciele branży filmowej. a j 
marginesie dodać, że projekt, go 

wałkowany już oddawna, a JE 


a ikiem je 
większym zwolennikie: dortield, 


Y— t 


oh 


ły lady Yule i współpracuje 
Maxwellem. Niewątpliwie, Ś 
powstał, Corfield i Maxwell 
się we władzach instytucji. 
x 

Korespondent „Filmu” donosi = 
dnia: 

Najpoważniejszym plusem zee 
jest dla Niemców wzbogaceme 
ku wewnętrznego o 871 kin, żowej 
niepomiernie amortyzację kra) tr 4 
dukcji, Nastąpi również Ko Ki fray | 
pitałów i mówi się już dziś o ipon | 
Tobis - Sascha z berlińskiem 
Wiedeń w nowej sytuacji po 
nie się punktem owym 
kiego eksportu na kraje 
dniej i południowej. + __ 


Złóż ofiarę 
na Pomoc Zimów? 
Konto P K.0. 7020 


wie” 


Iska 


tatek prz 
na woda 
zmocnież 
é jego Y 
> z międa 


Wczoraj odbyło się w sali Tow. 
>zu pi j 


igjenicznego uroczyste otwarcie o- 
tólno-polskiego Kongresu  Bezpie- 


Kongresu: sprawozdawczę, 
mowo-dyskusyjne i 
na przyszłość. 


progra- 
wnioskodawcze 


zku Przemysłu w Krakowie, prof. 
Zaleski z Akademji Górniczej, inż. 


ukończołzg sę j i Jachna z Rzyenickiego GwarectwaWę 

torof a wa Pracy, zorganizowanego Z kolei dyr. naczelny Zakładów O- glowego, inspektorka pracy Hulicka, 
DI je z Instytut Spraw, Społecznych | strowieckich, inż. Andrzej Zalewski, |dr. Zakrzewski, kierownik sekcji 
SĘ. i hasłem: „Warsztat wytwórczy | wygłosił obszerny referat p. t. „Roz- psychotechnicznej „Saturna“, oraz 
z Polsk mdkiem kultury". wój akcji bezpieczeństwa pracy w |przedstawiciele Centrali Klasowych 
18e, > ysokiego protektora Kongresu, | polskim przemyśle i rolnictwie”. Związków Zawodowych Majewski i 
jednej $ *vdenta Rzeczypospolitej prof.| W dyskusji, jaka rozwinęła się po | Rużyczner. 
mywa M ulacego Mościckiego, reprezento- |tym referacie, pierwszy zabrał głos| Po przerwie obiadowej dyr. In- 

"t min. Opieki Społecznej, p. M. : 


naczelny dyrektor Centralnego Zwią 
zku Przemysłu Polskiego, pos. inż. 
Andrzej Wierzbicki, którego prze- 
mówienie zamieścimy w najbliższym 
numerze. 


jęcie m Fmdram-Kościałkowski. Pozatem o- 


= l byli wiceministrowie: Komu- 
„kacji Bobkowski, Przemysłu i Han 
|! Rose i Sokołowski, Opieki Spo- 


fr nej dr. Piestrzyński, delegaci Wypowiedzieli się następnie p.p.: 
per Przemysłu prywatnego, związ- | Wańkowicz i Pałkański ze Związku 
Bi przemysłowych, rolniczych, in- | Izb i Organizacyj Rolniczych, Igna- 


lierów i techników Zw. zawodo- 
ch robotniczych, instytucyj nau- 
Wych, przedsiębiorstw państwo- 
th i miejskich, ogółem około 600 


towicz z Rady Naczelnej Związków 


| Przy Stole prezydjalnym zasiedli: 
| Prezes I. S. S. inż. Jankowski. | 
| Z obrad na podkomisji Oświato: 
wej Sejmu wynika, że uprawnienia, 
projektu nowej ustawy dla absol- 
wentów Państwowej Wyższej Szko- 
ły Budowy Maszyn i Elektrotechni- 
ki im. Wawelberga nie są proporcjo 
nalne, ani do wysiłku, włożonego 
przez nich w naukę, ani też do ich 
kwalifikacyj zawodowych. Takie za- 
łatwienie sprawy stawia pod zna- 
kiem zapytania dalsze istnienie 
szkoły, która w tych warunkach e- 
.gzystować nie będzie mogła. 

Jeszcze w roku ubiegłym p. mi- 
W. R. ii O. P. zapowiedzia! 
wniesienie do Sejmu ustawy, która 
miała uregulować ostatecznie spra- 


, dyr. Muzeum Przemysłu i 
Jalu inż, Jackowski oraz spe- 
„e przybyły na eongres dr. Da- 
faage, kierownik sekcji bezpie- 
stwa pracy w Międzynarodowem 
trze Pracy przy Lidze Narodów. 
Obrady zagaił min. Kościałkowski, 
» za motto swego przemówienia 
łał zdanie Marszałka Piłsudskiego] , 
ent hand] Wartości pracy ludzkiej i koniecz- "Ste" 
y statyst PCI jej m : 


= 


szanowania; ,„,..Jest ży- 


SSA nie boski, mówił Wielki Mar- wę nadania uprawnień i tytułów in- 
CE Hera iek w r. 1924, lecz ludzki i może ; żynienskich absolwentom Szkoły im. 
kule, ego człowiek tak mało. co szanu. | Wawelberga — obecnie zaś broniąc 
AO a AER e e NAO gO SZANU- | ustawy o tytule inżyniera na nod- 
gi wnio *wiołem tym jest praca ludzkich | komisii oświatowej Sejmn oświać- 
sksport Rów, praca ludzkich serc i praca | czył, iż ma ona na celu ndostępnie- 
y niety! kich mięśni. Specjalnie człowiek , nię tytułu inżyniera zdolniejszym 
trg oe chce szanować najwiekszej pote- | jednostkom Z pośród techników., < 
itach ów Be sa wat wk gda POLE Oświadczenie p. ministra W. R.i 
s Wego żywiołu pracy zbiorowej, 


(0. P. wytworzyło nowa svtuscję w 


taż ta właśnie największe cuda , odniesieniu do wyższych szkół nie- 


Ko oer rzyć, | akademickich. jak szkoły im. Wa- 
Zje h Mów Y : ' | welberga, które w tych warunkach 
o i ca uwydatnił następnie zna- | utracilyby wszelka rację bytu. Ab- 
Corea le idei bezpieczeństwa, higjeny | solwenci ich, pomimo zupełnego 
W jutury pracy, ukazał drogę jaką | Rrzysotowania naukowego do pel- 
rwie PT by GZ cy sk, $i mianic aw inżynier: „i 

ja z SB ta utorowała sobie w świado. | 71. zawodn inżyniera, postawie- 
EP Kta Ści 3 Sreo aui ni byliby na jednvm poziomie z ab- 
YCZA ol f Społeczeństwa. Walka z wypad | solwentami średnich szkół technicz 
Prawni? l przy pracy, postulat zdrowotno- lnych, mMmogac na mocy tej ustawy u- 
Towo o SĄ Toboczej ma trzy aspekty zasadni! zał. stopień AC TARO GA 

n o SA % i wego doviero mo 4 latach praktyki 
iejscu sOi o j ; 7 > y O SZĄ l yaos 
siea A A gólno-państwowy, gospodarczy | i złożeniu odpowiednich eszami- 
ugie eczny, Z punktu widzenia racji 

M . . . . . 

stwowej robotnik jest żołnierzem 
sito ple? Podwójnie: żołnierzem. armji | 
iat fimo Y i, rezerwowym armji czynnej | 
ia są ida pracy, przedwczesna ofiara | 
p > P z T | Ye) 
sło w zk Jadku czy też warunków niehigje | 
A g U . | 
w przy Mych przy wykonywaniu zawodu | 
5 podpi | takich jest obecnie około stu ty- l 
m 3, «podli, — to strata dla państwa i dla | 
ci + r A 
1wo wj czeństwa, W tym punkcie huma / > R . 
ując Się Ary ZKZ A | Warszawa z lotu ptaka jest coraz, 
sią. (i yzm łączy się ściśle z interesem! . VS | 
cią du piękniejsza. 

„| Punktu widzenia gospodarczego A SR RR i 
ansuje Pij F zagadnienia uprzytomniają i R BOBO O EPO 
tości po | straty, powstałe S E 1 Al. Waszyngtona, przecina 
mieckiefć AAS BEKUN * równą linją mapę naszej stolicy z 
cja bank „ Przy pracy i sięgające sumy zachodu na wschód, zarysowuje si 
ducento iie] około 250 miljonów złotych.) : ; ; : az EE 

żaby Jh, $ ; ć |już, w kilku fragmentach arterją 
pm m od“ €szcie z punktu widzenia spo- | : A . 
im prz Fo zasadnienie hisa; st | Południe — Północ w postaci Alel 
zag: ezpiecz Wa IN; > Nz 
Warto d 7 e ERĄ EEE AA Niepodległości. Szpetne i nieuregu- 
ten naj” stanowi b 7 E J h. |lowane do niedawna ulice wypado- 
jego ¿ zi bow aszczyznę har- > 
jefyrektot Mine; 2 PZZOSĄĆ A CAD | we: Puławska, Grochowska, Wol- 
ws acodawe a a ; 3 
eld, który Bo ze nej) PO ODAOCYJA jska, Radzymińska i inne posiadły 
i tka warsztatu z pracowni-| EA RA a 
e kap wyposażenie godne roli, jaka odzry 
"lisko zil, łagodzenia, tarć i nieporozu- ! AEEA (ah ary Aa 
pank mied ż I d | waja w życiu 1 rozwoju miasta. 
YO Ab Kac zy jedną a drugą stroną,| Ña cóż jednak zdadzą się te wysił 
er w ; za - > A r 
k ego tworzenia atmosfery ra- | ki, skoro stolica nasza otoczona jest 
SCI, czynnika niezmiern€j | hańbiacym wieńcem ruder, chatek i 
a“ C 0 p . > s 
si z Wi’ s e społecznej. E s |lepianek, które bezłądnie, bezplano- 
pssst SAR wazy działalność Pre |wo wznoszone są tuż za granicą 
nech ryś” y Rzeczypospolitej, jako rzecz- | miasta. 
się | i > CY NE š $ > 99% JC 
20 ułatw fi opa: pracy ną tere" | Mieszkańcy przedmieść nie mogą 
owej Ro, = orzowa, min: Kościałkowski (wyjść z podziwu, jak rekordowo 
tra kirmy í Kongres do podjęcia hasła. | szybko rosną cale kolonje takich do 
a i; p wiece prof, Ignacemu 'meczków. 
„cznej s e iemu: robotnicy muszą czuć.| Zazwyczaj dzieje się to w sposób 
a niemie, pie do nich z sercem — i wy- , następujacy: Nędzarz, który nie mo 
yne az go treścią owocnej pracy |że płacić komornego w Warszawie, 
zzz ej. |wyrusza za granicę miasta ł „wy- 


stępnie 
K 


zabrał głos przewodni- | dzierżawia” skrawek placu. Za prze 
Be, inż. Jan Jankow- strzeń kilkunastu metrów kwadra- 
cory zobrazował dótychczasowe towych opłata dzierżawna wynosi od 
i” akcji propagowania bezpieczeń 30 do 50 zł. rocznie. Posiadając 
Pracy i jej rozwój na terenie placyk, zwozi stare deski, belki, 
Ayshu, poczem sformułował cele skrzynki, tekturę. Gdy zbierze odpo 


| 


Drzewnych, dr. Spitzer delegat zwią | 


jakie przysługiwałyby na podstawie 


Pierścień rei vorit 


stytutu Spraw Społecznych p. Kazi- 
mierz Korniłłowicz wygłosił referat 
o „Działalności instytucyj urzędo- 
wych i publicznych w Polsce w dzie- 
dzinie bezpieczeństwa pracy“. Tezy 
tego referatu, poddane później dys- 
kusji, dotyczą stosunku organów 
państwowych i ubezpieczeniowych do 
spraw bezpieczeństwa pracy i walki 
z wypadkami, tudzież sharmonizo- 


D akatdemizację Szkoły Waweęlbern 


nów; podczas, kiedy absolwenci śre 
dnich szkół technicznych, mogą osią 
zgnąć ten stopień zaledwie po 7 la- 
tach praktyki i złożeniu takich sa- 
mych egzaminów. 

Różnica 3 lat praktyki na korzyść 
absolwentów wyższych szkół nieaka 
demickich nie stanowi dla nich ża- 
dnego przywileju, gdyż czas ten po- 
chłaniaja studja w liceum i na wyż 
szej uczelni, , 

Jeśli chodzi o uzyskanie stopnła 
inżyniena dvplomowanego, absolwen 
ci szkół technicznych obu typów po- 
dlegaliby jednakowym warunkom. 

W tym stanie rzeczy, utrzymanie 
nadal Państwowej Wyższej Szkoły 
B. M.i El. im. Wawelberga, jako 
szkoły wyższej nieakademickiej. po- 
wodowałoby ciagłe rozdźwięki w na 
szvm świecie technicznym i przy- 
czyniłobv się do powiększenia licz- 
bv niezsdowolonych i malkonten- 
tów. Wynikałobv wiec z tego, że 
szkołe tę należałoby albo zlikwido- 
wać. albo zaliczyć do rzędu szkół 
akorlemickich. 

W wypadku likwidacji szkoły na- 
leży zapewnić obecnym studentom 
1 kunsu szkoły wstęp na odpowied. 
nie wydziały Politechniki, z zalicze- 
niem przedmiotów już przestudjo- 
wanych. 

W ranie zaliczenia szkoły im. Wa- 
welberea do rzędu szkół akademie- 
kich. pozostawałaby otwarta tvlka 
sprawa nadania tytułu inżyniera 
dawnvm jej absolwentom, w drodze 


7 
NN No 


Praca w atmosferze zdrowia i radości 


Kongres Bezpieczeństwa Pracy radzi w Warszawie 


wania działalności tych organów z 
akcją związków branżowych. 

Dzisiaj program Kongresu przewi- 
duje część merytoryczną obrad, na 
którą składają się referaty: w.-dy- 
rektora I. S. S. Wacława Adamiec- 
kiego p. t. „Warsztat wytwórczy 0- 
środkiem kultury pracy“; inż. An- 
drzeja Mazurkiewicza p. t. „Istotne 
elementy służby bezpieczeństwa pra- 
cy w warsztacie przemysłowym“; 
inż. Daniela Goldberga p. t. „Rola 
analizy wypadków w akcji zapobie- 
gawczej”. 

Jutro, po referatach pp. W. Sła- 
wińskiego i inż. Stanisława Zawidz- 
kiego, nastąpi ostatnie zebranie, na 
którem odczytane zostaną i poddane 

| głosowaniu wnioski Kongresu. 


R 


CHOROBY PŁUC 
GRUZLICA PŁUC jest nieubłaganą 
i corocznie nie robiąc różnicy dla płci, 
wieku i stanu, kosi miljony ludzi. — 
PRZY ZWALCZANIU CHORÓB PŁUC 
NYCH, BRONCHITU  uporczywego, 
męczącego KASZLU, GRYPY i t p. 

stosują pp. lekarze 


Balsam Trikolan -Age 


który, ułatwiając wydzielanie się plwo- 
ciny, wzmacnia organizm į samopoczu- 
cie chorego, oraz powiększa wagę cia- 
ła i usuwa kaszel. 
Do nabycia w aptekach. 


315 


opo ld 
—36 milionów zł. 
e 
Ujemne saldo 
. 
bilansu handlowego 
(4 e 
za styczeń i luty 
| kich Rady Wydziałowe nadawać bę-| _ W edług danych prowizorycznych 
dą Wawelberczykom tytuł inżynie-| Głównego Urzędu Statystycznego w 
na, należy brać pod uwagę wysoki |ciągu dwóch pierwszych miesięcy 
poziom ich wiedzy technicznej, cał-| „e, bież : DAIS 
rai “a = k ; JĘZ :zmy ski 
kowicie wystarczający dla pracy in-| że u bież handel TERZ. È o i 
żynierskiej, pokrywający się z wy-| 7 waźniejszem! krajami przedstawiał 
maganiami przemysłu i techniki.|się następująco: ogółem przywiezio- 
no towarów z zagranicy wartości 


Zważywszy jednak na dotkliwy brak 
inżynierów, szczególnie, jeśli chodzi z ; NR 

, szczególnie, jeśli chodzi 212.453 tys. zł., natomiast wywiezto- 
no za 176.211 tys. zł. 


o mechaników i elektryków, celow= 

szem byłaby nie likwidowanie szko- 

ły im: Wawelberga, ale pozostawie- Nadwyżka przywozu do Polski nad 
wywozem zagranicę wynosi za oma- 
wiany okres 36.242 tys. zł. Pierwsze 


nie jej jako szkoły akademickiej pod 
miejsce pod względem wielkości o- 


nazwą np. Instytut Technologiczny, 
brotów towarowych z Polską zajmu- 


| 
i 


AT 
SIĄ 


” 
m 


nowelizacji ustawy o tytule inżynie 
ra z 1922r. 
Przy ustaleniu warunków, na ja- 


wiednią ilość „materjału budowlane 


Wielka arterja, którą| go“, zaczyna pewnego dnia z zapad- ców Warszawy, okaże się niezawod- 


nięciem zmroku „budowę“. Domek 
musi powstać w ciągu jednej nocy, 
aby patrol policyjny nie przerwał 
roboty. Zazwyczaj też do rana po- 
stawione są już cztery Ściany, po- 
kryte dachem i „dom“ jest zamiesz- 
kały. 

Wówczas prawo jest bezsilne. Nie 
można nakazać ani rozbiórki budyń 
ku ani eksmisji jego mieszkańców. 
Ponieważ doniedawna w powiecie 
warszawskim nie było wymagane 
przedstawianie planów budynków 
do zatwięrdzenia, przeto i z racji 
przepisów budowlanych władze nie 
mogły ingerować. 

W ten sposób powstały dookoła 
Warszawy osiedla nędzy. Strach po 
myśleć, w jakich warunkach mies 
kają tam ludzie. Nie mają studzien 
ani ścieków. „Izby“ nie mają okien, 
pieców, a bardzo często nie maja i 
podłóg. 

Jak niebezpieczny jest ten „pier- 
ścień hańby“ dla zdrowia mieszkań- 
ców  przeludnionych przedmieść 
Warszawy, nie trzeba dowodzić. 
Poza względami zdrowotnemi kryje 
się w tej dzikiej zabudowie inne nie 
bezpieczeństwo dla stolicy. Ten pier 
ścień nie pozwoli się Warszawie na- 
leżycie rozbudować. Gdy trzeba ł 


dzie znaleźć tereny na pomieszcze- 


| 


1 


y 
t 


[i 
I 


C 
1 


Je- 


Wars 


Kolonje lepianek hamują rozwój stolicy 


tów z zagospodarowywaniem przed- | 
mieść. 
Wutrszawa 
się losem tych osiedli, których mie-: 
szxańcy pracuja w Warszawie i na 
terenie podmiejskim mieszkają tyl-| 


za ten stan rzeczy trwa już wiele fat 
charakteru, rozwiązuje różne z: 


szących wstyd kulturze naszych cza 
sów. 


złotych. 

Jeżeli chodzi o wymianę towarową 
z Austrją, to wywieźliśmy do tego 
kraju towarów wartości 11.239 tys. 
złotych, a przywieźliśmy za 7.848 tys. 

Natomiast jeżeli chodzi o handel 
Polski z krajami pozaeuropejskiemi, 
to największe obroty handlowe pro- 


_ 


nie ciągle rosnącej liczby mieszkań- 


, 


lub Szkoła Główna Budowy Maszyn. 
również żądania przemysłu i sfer | je Anglja, „dokąd wywieźliśmy towa- 
wielokrotnie za 
nasz przemysł O. 
i Drugie miejsce zajmują Niemcy z 
siłami inżynienskiemi. 

r yoote zi P. vė re 1vfy 
sprawa Wawelberczyków musi być Z zestawienia powyższych cyfr 
nareszcie usunięty ten jatrzący stan 

sokości 7.159 tys. zł, natomiast z 
nimowo odpowiedzialne funkcje in- 

Saldo dodatnie za omawiany okres 
ku akademickim powstanie kwestia 
welberga. sprawa jej istnienia win.-|tys. zł, a przywieziono za 6.342 tys. 

Zygmunt Baranowicz. 
wadzi Polska ze Stanami Zjednoczo- 
| towarów wartości 18.263 tys. zł., 2 
rujnować całe kolonje domków, któ-i 


„Należy mieć nadzieję, że czynni- 
ki kompetentne wezma pod uwazę 
Ż 
»ojskowyc rypowiadający si A ETENN 
wojskowych, w) pomMAAJIEYORY 1o rów wartości 30.244 tys. zł., nato- 
szkoły, zasilającej s 4| miast przywieźliśmy za 23.08 tys. zł. 
nowemi, świetnie przygotowanemi 
A PA ; kwotą 22.105 tys. zł w wywozie i 
W każdym Tae, jakieby nie byly | 35.441 tys. zł. w przywozie do Polski. 
dalsze losy szkoły im. Wawelberza, 
ostatecznie załatwiona, musi być (wynika, że z pierwszym kontrahen- 
SUN: ) an | tem Polska ma saldo dodatnie w wy- 
w naszem życiu technicznem, dzię- 
ki któremu tysiac ludzi pełni ano- s > e 
drugim — ujemne w wysokości 
żynierskie , 13.336 tys. zł. 
Z uwagi na to, że w przyszłym ro 
: A posiada Polska również z Francja- 
przyjmowania nowych studentów do E Nig r Oe 940 
Państwowej Wyższej Szkoły im. Wa dokąd wywieziono towarów za 10.942 
na być zdecydowana bezwarunkowo złotych, czyli saldo wynosi 4.600 tys. 
na nadzwyczajnej sesji sejmowej. 
5 W ciągu stycznia i lutego r. b. 
wywieźliśmy do St. Zjednoczonych 
i przywieźliśmy za 16.865 tys. zł. 
nie, że trzeba będzie wywłaszczać,ł 
re tymczasem wzmocnią się i zago- 
spodarują. 


14 
Wzrost zbytu 
nawozów sztucznych 
s Według ostatnio opracowanych 
danych Głównego Urzędu Staty- 
stycznego w ciagu pierwszych 
dwóch miesięcy r. b. sprzedano na- 


Na kogo spada odpowiedzialność 
ten ? Oczywiście na 
zarząd miejski stolicy i na władze 
gmin, sąsiadujących z Warszawą. 


za stan rze 


z Us Ay stępujace ilości nawozów sztucz- 
Warszawa nie interesuje się tem, | i nac tnial 9.921 d 
Osim e ei > Rh | nych i azotniaku — 9.921 ton, siar- 
co dzieje się za jej granicami, UWa- | SĄ A 12-469 q 
as > p ‘zan amonu 2.862 tony, azo- 
żając, że ma dość własnych kłopo-| 7777 | f 


| tanu amonowego 545 ton, saletry — 
zel 4:885 ton, saletry „Nitrofos* — 872 
"=| tony, saletry sodowej — 1.025 ton, 
| wapniowej — 12.655 ton i wapna- 
monu 1.147 ton. 
W porównaniu z analogicznym 
| okresem roku ubiegłego, sprzedaż 
sdnawiedzialnnaci| nawozów sztucznych w styczniu i 
lutym r. b. znacznie wzrosła. 


Gminy uważają znowu, 


powinna 


zalnteresować 


Ko z konieczności. 
Przerzucanie 


x zę ć À maid SB zzo im Ą 
i wyjścia dotychczas nie znaleziono. | t 
Powołano wprawdzie do życiał Pormy Folka ' wa 
: > $ śorbrońć na p 
t , 1 
t zw. „biuro planu regjonalnego*, | 


` 5 morzu 
ile zakonspirowany ten urzad, nie 


osiądający zresztą zdecydowanego 


Ioe 


iga- 


inienia 
iosa- poza si 


teoretycznie i nie wysuwa 
rój lokal biurowy. 

W rezultacie piękne arterje wypa 
lowe Warszawy ging też za granica 
niasta w labiryncie kolonij, przyno- 


< 


Województwa War - 
zzawskiego. 


w. h. 


(nieurzędowa) 


z dn. 9 kwietnia 


I i Ii ciągnienie 
GŁÓWNE WYGRANE 


808 33 921 34 55 


Zi. 25.000 na 3 14069 6662] 

ži, 15.000 na hath 7615 112484 

24. 10.000 aa mey: 27364 117182 137900 

ZŁ. a na nry: 45754 30076 47228 51950 


721 45 68 90 95 18226 3 


42420 

51542 58413 60196 60227 62514 65655 69183 7. 

gio 81270 81909 83344 83870 85492 80738 krój 310 406 74 673 97 
78929 


143688 144407 149134 151197 156697 
Wygrane po zł 125 


806 2189 214 51 3082 


14 339 677 8011 131 314 37 487 617 9425 | 83 960 
718 22 894 

10029 374 616 46 716 832 11115 52 60 
856 12038 235 91 490 731 83 13068 180 


537 814 959 


716 937 19127 546 672 35 821 64 917 58 
20009 355 21266 742 22197 296 784 885 
460 729 61 


25018 617 772 953 26133 507 645 803 27154 903 62135 70 


777 814 
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Zuzię dziwiło trochę to powodzenie, ale nie zmieniło 
ono w zupełności jej zasad. Wieczorem, gdy się położyła, 
rozmawiała o tem z Agatą. 

— Widzisz, mogłabym wziąć ten sukces za dobrą mo- 
netę i uważać, że to początek mojej karjery. Ale niech 
mnie od tego Bóg broni. Gdybym rzeczywiście dostała więk- 
szą rolę, zrobiłabym klapę. Rosi Barna powiedziała, że to 
szczęście dla mnie, że oklaski zagłuszyły te parę słów, które 
miałam powiedzieć, gdyż, tak bardzo źle je powiedziałam. 
Wprawdzie później inne/dziewczęta mówiły, że przez Rosię 
przemawiała jedynie zazdrość... To bardzo możliwe. Ale 
jednak miała rację. 

Mogły nagadać się dowoli, gdyż Joli znowu nie było 
w domu. Od jakiegoś czasu prawie co wieczór wychodziła. 
Rzadko mówiła o Swoich sprawach, więc obie koleżanki 
domyślały się raczej, że w grę tu wchodził mężczyzna. Joli 
miała zresztą z tego i materjalne korzyści, gdyż w począt- 
ku czerwca w hallu ukazał się nagle nowy garnitur me- 
bli a w pokoju biurko i okrągły stolik do herbaty. To nie. 
spodziewane bogactwo tak bardzo przemieniło Joli, że gdy 
Agata pierwszego nie miała ani grosza na zapłacenie ko- 
mornego, bez słowa zapłaciła jej część i mimo to nie wy- 
rzuciła jej. 

W parę dni po pamiętnej premjerze, Joli zupełnie 
nieoczekiwanie powiedziala do Zuzi: 

— fMłuchaj, Zuziu, jestem zaprożzona na jutro wie- 
czór na kolację, możesz pójść ze mną. 

Zuzia spojrzała ma Joli ze zdumieniem. Od czasu, 
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gdy obaj jubilerzy zniknęli z jej życia, mie spędziły ani 
jednego wieczoru razem. Joli przestawała w swojem to- 
warzystwie, przeważnie męskiem, lub w towarzystwie pa 
ru urzędniczek, czy też początkujących aktorek. Przez ja- 
kig czas widziano ją ciągle z synem bogatego kupca, wła- 
ściciela sklepu materjałów bławatnych; był to brzydki, 


młodzieniec o typie cygańskim, znany na gruncie Budas 


pesztu właściciel małej Lancii. Wszyscy jej przyjaciele 
bardzo ją lubili, uważali, że jest przyjemna i zabawna, ale 
na długo nie umiała do siebie nikogo przywiązać. Te krót- 
kie przyjaźnie nie miały dla niej dużej wartości, nie pozo: 
stawiały jej mic, prócz paru nowych sukien, lub trochę 
taniej biżuterji, prawdziwe szczęście — o jakiem Joli my- 
ślała, — nie chciało do niej przyjść. 

— Co mam włożyć? Zieloną atłasową suknię? — to 
było pierwsze pytanie Zuzi. Typowo kobiece, Dokąd idzie- 
my i z kim tó była dopiero druga sprawa. 

— Ależ skąd! Jedziemy do małej gospody za miastem, 

— W takim razie wezmę mój popielaty komplet. Ą 

— Z czerwoną bluzką? Ach proszę cię, nie kładź te- 
go, to takie niegustowne. 

To było bołesne. 

— W zeszłym roku ten kostjum był bardzo modny. 

— Już w zeszłym roku był niegustowny. Czy nie masa 
porządnego angielskiego kostjumnu ? 

— Owszem, ale jest już zniszczony, 

y zmszczony kostjum i Joli orzekła, że to 
najlepsze, co Zuzia posiadała w swojej garderobie, która 
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Po krótkotrwałej przerwie, 572") 
jąca od kilku tygodni na wybrzećj 
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sile. 
W Gdyni zawalił się pod napór 
wiatru mur baraku mieszkalnego) 
Strażacy ewakuowali wszystkich mit, M 
szkańców baraku, w obawie całk 
tego zawalenia się domku. Wichurś 
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wyrządziła poważne szkody na ©? 
wybrzeżu. Powyrywane d 
wa, pozrywane przewody telegra] 
ficzne i telefoniczne, a w wie 
wsiach zerwane zostały dachy Z cha 
łup. 

Statek szkołny „Dar Pomo 
wracający po kilkumiesięcznej chi 
dróży z uczniami szkoły morskiej 4 e 
Gdyni, znalazł się w ciężkiej sy] ) 
'cji, natrafiając na niepomyślne tà | 
try. Gdyby warunki atmosfe z DS” 
nie uległy poprawie, przybycie, daty W; 
ku do Gdyni mogłoby ulec NARA Z 
niu. iit pat Na 
W porcie rybackim W Wie nd Po 
Wsi szukały schronienia przed 
mem statki zagraniczne, szkunery > r 
kutry rybackie, które znałazły się leats 
niebezpieczeństwie na wys R 
przylądka Rozewskiego. 


Samobójstwo 
bandyty , 


w celi więzjewaći 

W więzieniu przy Sądzie okres“) 
wym w Piotrkowie Tryb. Po? nić t 
samobójstwo przez powieszenie „M 
jaki Kazimierz Rutowicz, pac 
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znalazła się onegdaj na -wokanóżlź 
Sądu Apelacyjnego, który SE 
pierwszej instancji zatwierdził. _ Miytn. | 
„Wiadomość ta poA p ia Ein 
biająco na skazanego, który po% x 
wił popełnić samobójstwo. Wisząc|DSTĄ' 
go na spodniach w celi - mani AJ 3 a 
zauważył dożórca, który uwołni 
sperata od pętli. Przewieziono 
natychmiast do szpitala, gdzie J 
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te A 
o god. 
lka Re 
tytut R. 
"a Eine 
tr Kuk 
|" nie ç 

tat,” 
DŁUG Przych. dla Reja ma ECA yrii plusceta, 


6336 sA 992 117001 


ŁUCA poradi roon 


P ele Pai 


Marszałkowska 49, t. 9.00.09 10- 


RAA ME 


Je 
ań 


mieniła się wszelkiemi koloram! tęczy. Chciała joj Zus 
czyć kapelusz, rękawiczki, torebkę i piękny szal. A ecznościł 
nie była uszczęśliwiona tą jej niezwykłą S€T RE zit 
Miała chęć włożyć przynajmniej swój nowy; jask 
lony kapelusz, 

— Z kim pójdziemy ? — spytsła. znaśc 

— Wstąpimy po ciebie do teatru, jeden 7 CZA 
my i jego przyjaciel. Mój znajomy wrócił ck z 
ryki, teraz ma tutaj zajęcie i będzie od ywał do 
cieczki, czasami nawet całodzienne. Jeżeli będziesz się 
brze zachowywała, będziemy cię zabierali ze 50 tej r 

Agata przysłuchiwała się ze swojej kanapy “ao ih 
mowie. Ktoś inny na miejscu Joli poprosiłby hi 
nego pokoju, do łazienki, lub skorzystałby Z chw" 
Agaty niema w domu, ale Joli nigdy nie spó ford » 
o innych. Zuzia potrzebna jej była dla jakie zapi 

względów, gdyż tylko z przyjaźni nigdyby jej aa ako Aha; 

siła. Agata nie istniała dla niej, traktowała J4 JAK sł Mla 
pośredniego pomiędzy służącą a bezpańskim psem: y 
nich czasach temu biedactwu powodziło się gy i 
Nie mogła znaleźć żadnej pracy, a dzieci, Z ły dost 
chodziła na spacer, zaraz na drugi dzień z TĘFU y ja: 
wały odry albo dyfterytu. Aż wreszcie asi , 


A 


jedzenia. Zjadała Si co jej koleżanki zostawia 
w stosunku do niej bezlitosne, ale to była i 5 ai 
w swojej tępej obojętności nie powiedziała. im a by 


słowa. Zmzia jednak zawważyła wresacie, Że kol acją. 
głodna i od tej chwili zaczęła się z nią osiolle i zato © 
Toli również dostawała coś od czasu do bielig? 


siała jej pomagać w jej wiecznych przepier Joli nie 
Po tem wszystkiem było rzeczą srotumiałą, "p. c. D): 


siła Agaty na wycieczkę. 


KWIECIEŃ 
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NIEDZIELA 
Palmowa, Ezechjela 


w wi Ws. sł. 4.52. Z. 6,24 
, z chê’ 
ze „POGODA NA DZIŚ 

"pogoda o zachmurzeniu przeważnie du 
Pomorze i przelotne opady. Chłodno, nocą 
cznej hrozki, Umiarkowane wiatry z kie- 
orskiej oj północnych. Widzialność bardzo 
iej sytuśj * 

8 
drzeć W teatrach 

e 


PRZEDS CZORNE 
Aa stath TAWIENIA WIE 


80 ielki: 
| opóźniediącyj, wjelki: 
wielki” 
rzed 57% 
zkunery 
zzły się 
wy: 


ptatr Polski: ,, 
tatr Letni „Dama 
0 godz. 8-ej wiecz. 


RE Mały: „Asmodeusz”. 


Pygmabon*”. 


* Bej, 


[tatr Ateneum: „Cieszmy się życiem” 


Ba, godz. 3-ei więcz 
ke. 


wo 


batr Kameralny: „Niewiniątka”. 
je pesis Studjo Dray cng: „Ba: 
i Tzedst. w piątki, soboty i nie- 
nej 0 A 8-ej wiecz. 
n „15: „Księżna Fedora". 
A Nik ji Ar Wielka Rewja: "Dudek". 


OP” lik Warszawski: 
zenie NiEjzawą"”, 


kazany MS - Qui - Pro Quo 


Spro". Pocz.o ; a 

; í «'0 godz. 7,30 i 10-ej wiecz. 
„okandń | Club: Szopka polityczna J. 
yo WYP swicza i Światopełka Karpińskie-| 
ii: 0 godz. 7.30 i 9.30 wiecz. 

„Jtut Reduty (Kopernika 36-40): 
P a Einsteina”, Pocz. o godz, 8-ej 
y PS 


rięzienneatr Wielki: Polski Balet Reprezen- 
wotnił dej Y- Pacz. o godz. 4-ej, 


eziono 4 tr Narodowy: „Skiz". Pocz. o godz. 


gdzie jed j.polski: „Mata Dorrit", pocz. o 


1 fr-Letni; O godz, 12-ej „Przyjźciel 
go djabła”; o godz. 4-ej „Pod za- 
| drzymusowym” 


It Nowy: O godz, 4-ej „Miła rodzin 
H0 Ihe Maty: „Domino';pocz. o g. 4-ej. 
„9 W. r Ateneum: „Cieszmy się życiem". 
ej M godz. 4-ej. 


j.a Rewja: „Dudek”, pocz. o 4.15. 
Fut Reduty (Kopernika nr. 36-40); 


U Ka lnateina"”, pocz. o 4-ej, 
(0 21 A Kukiełkowy „Baj” (Okólnik 1); 
L “h Mie czary”, Pocz. o g. 4-ej. 


y złat, Teatralny: „Kaprysy Marjan 
jsseta, pocz. o godz. 11.45. 
LaTmonja: Poranek pod dyr, Ozimiń 
I O godz. 3-ej koncert symfonicz- 
Mów Konserwatorjum, 


zaa |LMACJE O FILMACH DOZWOL 


f SA MŁODZIEŻY: Tel 7-11-25. 
jej P” 
Ale Ż W Kinach 
eczn siej; sZawiniłam”. 
crzwo palic (Chmielna 35): „Dzisiaj i za- 


Ik (Chmielna 35): „Pani Walew- 
nój znaj? tof (Marszałk. 125): „Znachor”. 


no z A "s (N. Świat 50): „Przygoda pod 

ape? dok. ALN: Świat 19): „Szczęśli- 

a. px 21” i Rozkoczay chłopak” 
Á : „Fani ale z 

y: RA in monja; „Gdy kwitną bzy”, 

mę | ood: „Prater”, 

pwili, ? (al: „Płynie złoto”. 

zczył2 "de "Kraj miłości”, 

há inny“ Paratji św. Andrzeja; „Król Kró- 

nie en tic (N.-Świat 43): „Niewiniątko” 


stu i ona jedna” i „W-6 


; = osts) Adował' 


le PI: „Życie ulicy". 
hlase p Tombola; „Detektyw z Hono- 
Ra aa ięTnośna PROCY 
uły lm: „Pensjonarka”, 
mo ja: gą uóTótowa pizędmieścia”. 
é do s w a: EŃ niebo” i „Jej 
~a tańczy walca”, 
ae 1 ERY M? 
ra p "Białe róże”. 
z A obcy, Artura" i „Kto ostatni 
Nie * gi. z ; 
ż In < Powodu remontu nieczynne, 
"ad 1 „Człowiek; który żył dwa 
0 4 
rata DOW Wid: „Dede” 
placją. p Ułan ks. Józefa", 
to ” „Dziewczęta z Nowolipek". 
s za jiz in „Dziewczyna szuka miłości”. 
, bie A: „Kobiety nad przepaścią”. 
ji nie i „ Tajny plan R. 8,” i rewia z 
Bee K. Krukowskiego i L. Lawiń: 


„Polski Balet Repre: 
pnt arodowy: „Cyrano de Berege- 


od Maksyma". 


Nowy: „Dar Poranka", pocz. o 


tr Malickiej: „Jastrząb wśród go- 


„Oé Cyrulik — 


(Cukiernia 
a, Mazowiecka 12): „Skąd — 


Wiszą EDSTAWIENIA POPOŁUDNIOWE 


TO A OOOO 
Mnożą się nadużycia 


na Wołyniu 

Przed Sądem Okręgowym w łu- 
cku rozpatrywane były nowe spra- 
wy o nadużycia przeciwko funkcjo- 
narjuszom państwowym i samorzą- 
dowym. Niedawno zakończył 
przed tym sądem cykl procesów o 
nadużycia finansowe urzędników dy- 
rekcji Lasów Państwowych w Łucku 

Na ławie oskarżonych zasiedli o- 
becnie funkcjonarjusze zarządu dróg 
wodnych Stefan Bulz j Aleksander 
Nowicki. Pierwszy oskarżony był o 
defraudację 2.250 zł. na szkodę wspo 
mnianego zarządu, Nowięki zaś o 
brak należytego dozoru. 

Sąd skazał Bulza na 4 lata więzie- 
nia, Nowickiego — na 3 miesiące a 
resztu z zawieszeniem. 

Druga sprawa, jaką rozpatrywał 


się 


gminnej kasy pożyczkowej w Berezo- 
łupach, pow. łuckiego Georgij Iljin, 
oskarżony został 0 przywłaszczenie 
170 zł. na szkodę kasy pożyczkowej. 


ztenia z pozbawieniem praw na lat 5. 

Następnie odpowiadał sołtys Jan 
Szramko, ze wsi Kopyle, oskarżony 
o defraudację pieniędzy pobranych 
od płatników na podatki. Skazany 
on został na 8 miesięcy więzienia 7 
pozbawieniem praw na lat 5. Karę 
mu zawieszono. 


Ogłeszenia drobne 
M bl kolosalny wybór! Przepiękne 

e komplety, oraz pojedyńcze sztu- 
ki. Odpowiedzialnym. Długoterminowy 


kredyt. Bez zaliczki. Hurtowy Magazyn 
Mebli  „Wiktor”. Marszałkowska 92, 


tenże sąd, dotyczyła b. rachmistrza | 


Sąd wymierzył mu wyrok 1 roku wię | 


egz. od 1870 r. 109 
PŁASZCZE „Ścott* nieprzemakal- 
ne, damskie i męskie, 

w dużym wyborze. Ceny 
Al. Jerozolimskie 27 w podwórzu. 


sklep Nr. 73, tel. 7-23-75. 
ŁÓŻKA =": mosiężne, niklowane, 

tapczany, wózki dziecięce, 
meble lekarskie, materace różnych sy- 
stemów, odlewy żeliwne, piece niklowa- 
ne systemu amerykańskiego stałopalne, 
sprzedaje detalicznie po „cenach hur- 


towych Warszawa- 
fabryka l, Neufeld Praga; Bru- 
kowa 4, tel. 10-14.66. 288 


' nauczyciel, ma- 
B. wychowaw ce-mi me. 
praw, zezwolenie na nauczanie, języki, 
polecenia, bez nałogów, zdrów, sports- 
men, uazciwy — obejmie jakąkolwiek 
pracę. Pisać; Warszawa, ul. -Wspólna 2, 


m. 12, dla Antoniego. 365 
Podróżuj 
samolotem 


hurtowe. | 


4 do 8 maja 1938 


Niezależnie od ogólnej po- 
daży artykułów technicznych 
specjalne grupy: 
| Przegląd wyrobów rzemiosła 
| śląskiego. 
Nowe niemieckie surowce 
j i tworzywa. 
I| Konserwacja drzewa w domu 
ina wolnym powietrzu. 
' Gospodarka wodna (z udzia- 
łem zagranicy). 
Ulgi kolejowe umożliwiają 
tanią podróż 


Adres: 
Breslau 46, 
Messegelände 


266 


FE as dh jo 


NIEDZIELA, 10 kwietnia. 
WARSZAWA I (Raszyn) 


8,00 Sygnał czasu i pieśń „Bogarodzi- 


ca 8.05 Dziennik poranny. 8.15 


cja dla wsi. 


Audy- 
900 Transmisja nabożeń- 


stwa z kościoła św. Krzyża w Warsza- 
wie. 11.30 Transmisja ze Szkoły Pracy 


Społecznej w Cieszynie. 11.57 
czasu i hejnał z Krakowa. 12.03 Pora- 
nek symłoniczny. 13.00 Przegląd kuliu 
ralny. 13.10 „Peregrynacja do Ziemi 
Świętej”. 13.30 Muzyka obiadowa, 14.45 
Audycja dla wsi. 15.45 Wszystkiego po 
trochu — audycja dla dzieci. 16.05 U- 
ZZOZ RA PO OTO DAE OOOO OSOZ 


bjerwszorzędnej 
Jukości 


iania, 
Taśmy, Atra- 
menty, Tusze i Kleje 


produkuje E 
AE 733 
CHEMICZNĄ SLONCE 
Sp. £ o. o. 


Warszawa, ul. Ludna 6-8, tel. 9. 53-58. 
ządać wszędzie. 79 


Te e e z a TO ROTO AEO OTO O OTACZA POZO 


ostatnie modele 
okryć i sukien 


Poleca 


Syśnał 


watryte, Far- ” 
by do powie-| 
Kalki, 


twory muzyczne. 16.45 „Amer — ponu- 
ry cień Sahary" opowieść mówiona. 
17.00 „Na dalekich morzach”. 17.50. 
Chwila Biura Studjów. . 18.00 Audycja 
muzyki reśjonalnej. 19.60 Teatr Wyo- 
braźni: „Pokłon za zwycięstwo”. 19.30. 
Przemówienie ministra Komunikacji Ju- 
ljusza Ulrycha do kolejarzy. 19.40 Arje 
operetkowe w wyk. polskich śpiewaków 
(płyty). 20.40 Przegląd polityczny. 20.50 | 
Dziennik wieczorny. 21.00 Wiadomości | 
sportowe. 21.15 Opowieść o Beethove-| 
nie. 22.50 Ostatnie wiadomości dzienni- 
| ka wieczornego, komunikat meteorolo- 
| giczny . 
f pa AEC ae IDA PE S ZAKAZY 
NIEDZIELA, 10 kwietnia | 
9,00 Nabożeństwo, -Kazanie ks, ar 
cybiskupa J. Teodorowicza. 
11.30 Transmisja ze Szkoły Pracy 
Społecznej w Cieszynie. 
13,30 Muzyka obiadowa. 
18.00 Muzyka religijna. 
19,00 „Pokłon za zwycięstwo” — 
słuchowisko. 


znanych ze swej 


dobroci wyrobów. 


Zakładów 
Polskiej Sp. Akc. 


Persil 


w Bydgoszczy 


8.00 Audycja dla szkół. 11.15 Audycja 
dla szkół. 11.57 Sygnał czasu i hejnał z 
Krakowa. 15.30 Wiadomości gospodar- 
cze, 15.45 „Z pieśnią po kraju”. 16.15. 
Orkiestra rozrywkowa. 16.50 Pogadanka 
aktualna. 17.00 „Na szlaku 150 tysięcy 
volt z Mościc do Starachowic" — po- 
gadanka. 17.15 Koncert solistów. 17.50. 
Pogadanka sportowa i wiadomości spor 
towe. 18.10 Melodje włoskie (płyty). 
18.35 Audycja dla wsi. 19.00 Audycja 


strzelecka. 19,30 „Dyskutujmy: „Stosun 
ki finansowe w małżeństwie”, 19.50 Pa 
20.00 Koncert roz- 
poetyckie. 


gadanka aktualna, 
rywkowy. 21.40 Nowości 


PONIEDZIAŁEK, 11 kwietnia 
19,30 Zagajenie dyskusji na temat 
„Stosunki finansowe w małżeń- 
stwie", 
20,00 Koncert rozrywkowy., 
22,00 Koncerť symfoniczny, 


a a 
WARSZAWA II (Mokotów) 


21,15 Opowieść o Beethovenie (au 
dycja ostatnia). 


rnense m0 mni z e m 


WARSZAWA II (Mokotów) 

| 1445 Rapsodje z różnych stron Euro- 
ipy (płyty). 16.00 Fekjeton aktualny. 
| 16.10 Zespół salonowy. 22.00 Muzyka 
|lekka (płyty). 24.00 Gaetano Donizetti: 
Napój miłosny” — opera. 

PROGRAM AUDYCYJ 
STACYJ KRÓTKOFALOWYCH 
SPW. Fala 22 m. 13,6 Mc. 

SPD. Fala 26.01 m., 11,5 Me. 

24.00 (Czas środk.-europ.), 1. Dzien- 
nik w języku polskim i angielskim. 
2. Co słychać w sporcie polskim — po- | 
gadanka w języku angielskim. 3. Chwil- | 
ka dla dzieci. 4. 


Í 
Í 
| 


J. SKWARA, Olelka 2 


186 | Dziennik poranny. 7,15 Muzyka (płytv).l cięcka i pianistka Bronisława Wilecka. 


5, Mira Grelichowska śpiewa piosenki 
dziecięce, 6. Gawęda ze słuchaczami w 
języku angielskim. 7. Polskie pieśni i 


utwory na altówkę. 8. „Latający dja | 
eł" — nowela. 9. Polska Kapela Lu- 
dowa. 


PONIEDZIAŁEK, 11 kwietnia 
WARSZAWA I (Raszyn) 


Ze ięj ryS 
Pogadanka aktualna. | sza w Polsce — 


13.00 Koncert rozrywkowy (płyty). 
14.00 Parę informacyj, 14.10 Koncert so- 
stów. 15.00 Stolica u progu lata — re- 
portaż, 15.15 Wiadomości sportowe. 
15.20 Orkiestra salonowa. 18.00 Formy i 
rodzaje twórczości wielkich kompozyto- 
rów (płyty). 18.55 Muzyka lekka (pły- 
ty). 19.55 Życie kulturalne stolicy. 

PROGRAM AUDYCYJ 
STACYJ KRÓTKOFALOWYCH 
SPW. Fala 22 m. 13,6 Mc. 
SPD. Fala 26.01 m., 11,5 Mc. 


24.00 [Czas środk.-europ.). 1. Dzien- 
nik w języku polskim i angielskim. 
2. Gawęda pana Franciszka. 3, Polska 


muzyka operowa. 4. Rzeźby Wita Stwo- 
pogadanka w języku 
angielskim. 5. Polska muzyka lekka. 
WIECZÓR SONAT 
W KONSERWATORJUM 
W niedzielę 10 b. m. o godz. 20.15 od- 


| bedzie się w sali Kozserwatorjum inte- 
|resujący wieczór sonat ną skrzypce j 
| fortepian. Program złożony z sonat Mo- 


6.15 „Kiedy ranne wstają zorze". 6,20] zarta, Beethovena | Brahmsa wykona 
Gimnastyka. 6,40 Muzyka (płyty). 7.00.| znana skrzypaczka Nina Stokowska-Ra- 


Z ramienia; Sekcji Oświato- 
wej miejscowego Ogniska Z.N.P. 
w porozumieniu z miejską Ko- 
misją oświatowo-społeczną od- 
bywają się już rok czwarty Kur 
sy Dokształcające, mające na 
celu przygotowanie młodzieży 
i starszych do egzaminu ekster- 
niczego z zakresu szkoły pow- 
szechnej. 

Kursy prowadzone -są w bu- 
dynku im. Tadeusza Kościuszki. 
Nauka odbywa się trzy razy 
tygodniowo: wtorki, czwartki i 
soboty, w godzinach wieczoro- 
wych. 

Kierownictwo Kursu spoczy- 
wa w rękach zasłużonego orga 
nizatora i wykwalifikowanego 
w tym kierunku prof. Adama 
Gordona. Zespół grona nauczy 
cielskiego stanowią: 
pp. Bartosz Aleksy, Gordon A 
dam, Kosmania Bronisław, Lesz 
czyński Czesław, ks. Majewski, 
Matusiak Aleks., Olczykówna 
Janina, Paszkiewicz Jan, Ry- 
chlewska Irena i Sawicki Józef. 

Kurs dzieli się na dwie gru- 
py: Na grupę pierwszą uczęsz- 


cza 64 uczestników, a na gru- 
pę drugą — 58. 
Po przerobieniu materiału 


grupy drugiej przystępują ucze 
stnicy do egzaminu z siedmiu 
oddziałów szkoły powszechnej. 

Komisję egzaminacyjną sta- 
nowić będą od bieżącego roku 
wykładający nauczyciele i de- 
legat władz szkolnych jako prze 
wodniczący, którym został mia 
nowany instruktor oświaty po- 
zaszkolnej p. Franciszek Brze- 
zowski. - 

Nadto w okresie miesięcy 
zimowych pod tymże kierow- 
nictwo: przy współudziale wy- 
mienionych nauczycieli prowa- 
dzony był kurs przygotowaw- 
czy dla przedpoborowych anal 
fabetów, których było zapro- 
szonych 35 uczestników. 

Z wyrazami uznania, a zara- 
zem i podziwu patrzyło się na 
tych ociemniałych duchowo 
młodzieńców, którymi los po- 
skąpił zdobycia minimum tego 
skarbu wiedzy i znajomości 
sztuki pisania — jak skuleni w 
ciasnych dla nich ławkach na- 
maszczeni iz powagą stawiali 
w zeszytach  kulfony liter i 
wyrazów budując z nich zda- 
nia. 

Dzięki tym kursom w okre- 
sie poprzednich trzech lat zło- 
żyło egzamin z zakresu 7 od 
działów szkoły powszechnej 
przeszło stu eksternistów, dzię 
ki czemu zyskaliśmy tyluż świa 
tlejszych obywateli. 

W roku bieżącym władze 
szkolne zszwoliły uczestnikom 
kursu na składanie egzeminu 


KINO-TEATR 


ROMA 


Al. 3-go Maja 11 


4 GEJ 


wśród dorosłych 


od czterech do siedmiu oddzia 
łów włącznie. Jeżeli np. zdają- 
cy egzaminu z siedmiu oddzia- 
łów w wyniku nie uzyska stop 
ni conajmniej dostatecznych ze 
wszystkich przedmiotów — to 
może zainteresowany zostać za 
kwalifikowany orzeczeniem Ko 
misji Egzaminacyjnej do zys- 
kania świedectwa z sześciu albo 
z pięciu oddziałów. 
Przeprowadzona w ubiegłym 
tygodniu wizytacja kursu przez 
naczelnego inspektora szkolne- 
go p. Muchę Stefana i instruk- 
tora oświaty pozaszkolnej p. 
Brzezowskiego Franciszka wy- 
kazała pozytywne wyniki zau- 


czania i dość wysoki poziom 
Kursu. 
Udogodnienia ze strony 


Władz szkolnych, związane ze 
składaniem egzaminów, i szcze 
re wyrazy zachęty, skierowane 
przez wizytujących do uczestni 
ków, pobudziły ich do inten- 
sywniejszej pracy nad sobą. 

Ciepłe zaś słowa uznania i 
podziękowania skierowane pod 
adresem uczącego, bezintereso- 
wnie grona nauczycielskiego 
były dla nich cichą i pełną po 
święcenia pracę nad przyspo- 
sobieniem nowych światlejszych 
obywateli, 

Przy tej okazji podkreślić na 
leży Kardzo życzliwe ustosun- 
kowanie się do tych poczynań 
Prezydenta naszego Grodu p. 
Fiszera Stefana, który docenia 
jąc należycie wartość i znacze- 
nie społeczno-obywateskie, o- 
fiarował na rzecz kursu 458$zł. 
oraz zezwolił na prowadzenie 
kursu w budynku szkolnym, na 
korzystanie z oświetlenia i 
wszelkich pomocy naukowych. 


Z Tomaszowa Maz. 

Przy udziale starosty powia- 
towego  Reindla kierownika 
Ekspozytury w Tomaszowie 
Maz. Slusarskiego, inspektora 
pracy Lucjana Wróblewskiego 
Komisja Sanitarna dokonała lu- 
stracji 14 piekarń na terenie 
Tomaszowa. W wyniku lustracji 
opieczętowano z powodu bru- 
dów i nieporządków piekarnie 
Najdorfa i Księżnicara jak 
również ukarano doraźnie za 
brudy i właścicieli, piekarń Pa 
wlaka, Ajzensztaina i Lejzero- 
wicza. 

Wogóle stan warsztatów pie 
karskich, z nielicznymi wyjąt- 
kami,pozostawia w Tomaszowie 
bardzo wiele do życzenia. 


Składajcie na FON. 


Popołudniówka „Jadiza” 


„DZIENNIK NARODOWY* 


Podziękowanie 


Zarząd Stowarzyszenia Pań 
Miłosierdzia św. Wincentego à 
Paulo, składa serdeczne staro- 
polskie „Bóg zapłać” wszyst- 
kim paniom, które tak chętnie 
zaofiarowały swe piękne ekspo 
naty i pracę dzięki czemu wy- 
stawa stanęła na wysokim po- 
ziomie, zerówno pod względem 
art., jak i estetycznym. Zarząd 
dziękuje również Radzie T-wa 
Dobroczynności za bezintereso 
wne udzielenie sali na urządze 
nie tej imprezy oraz pp. redak- 
torom pism za umieszczenie 
wzmianek i komunikatów, do- 
tyczących wystawy. — Stowa- 
rzyszenie Pań Mił. mimo wszyst 
ko jednak z przykrością stwier 
dza fakt, że na dużą ilość wy- 
słanych zsproszeń, szczególnie 
do Stowarzyszeń kobiecych i 
pokrewnych  charytatyw- 
nych, tak małe z ich strony 
było zainteresowanie i popar- 


cie. 
ZARZĄD. 


Z sali sądowej 


Niezwykłą sprawę z oskar- 
żenia prywatnego rozpoznawał 


Jak Polska długa i szeroka, 
rozbrzmiewają podczas „Dni 
Kolonialnych”,zorganlzowanych 
przez Ligę Morską i Kolonial- 
ną, żądania mocne i stanowcze: 
Kolonje dla Polski! 

Posiadawy na Bałtyku wiel- 
ki port Gdynię, skąd okręty 
pod polską banderą prują sine 
wody mórz i oceanów łącząc 
ziemię macierzystą z milonami 
Rodaków, rozsypanych po 
wszystkich częściach ziemskie- 
go globu, czy to pod skwar- 
nym słońcem Afryki, czy w da- 
lekiej Australii, Ameryce pół- 
nocnej i południowej. Do por- 
tów tych części świata przybi- 
ja polski okręt, na którym ło- 
poce bandera z Orłem Białym, 
wskazując, że w oddaleniu wie- 


LS 


Dziś wielce emocjonujący film p.t 


Książe i zebrak 
z Erol Flynnem w roli głównej 
Nowoczesne dzieło kinematografji filmowej 


onegdaj Sąd Grodzki w Piotr- 
kowie. 

W roli oskarżyciela „wystę- 
pował p. Erwin Gabzdyl, wła- 
ściciel kiosku przy ul. $łowac- 
kiego 25, oskarżonym był p. 
Platon Mikaładze, podpułkow- 
nik artylerii w stanie spoczyn- 
ku, kawaler krzyża „Polonia 
Restituta”, Złotego Krzyża Za- 
sługi i medala 10-cio lecia Nie- 
podległości. 

Tłem sprawy był zatarg, ja- 
Ki powstał w sklepie osk. Mi- 
kaładze, który posiada Hurto- 
wnię Tytoniową przy ul. Sło- 
wackiego 20. Mianowicis Gab- 
zdyl, przybywszy po zakup ty- 
toniu, oświadczyć miał p. Mi- 
keładze, że przepłacił u niego 
poprzedniego dnia gilzy „Fili- 
gran”, wręczając 2 zł 80 gr — 
zamiast 2 zł 20. Uważając, iż 
uwaga Gabzdyla uwłncza mu, 
Mikaładze polecił kupującemu 
„natychmiast się wynieść”, gro- 
żąc, iż go zastrzeli, a następnie 
wyrzucił Gabzdyla ze sklepu 
na ulicę dwoma potężnymi ko- 
pnięciami „poniżej pleców” — 
jak pisze skarżący. Sąd Grodz- 
ki uniewinnił osk. Mikaładze, 
który się tłumaczył iż uwagi 
Gabzdyla zdenerwowały go 
mocno, od zarzutu grożby za- 
bójstwa, natomiast skazał go 
za naruszenie nietykalności cie- 
lesnej i za obrazę — łącznie 
na karę 125 zł grzywny z za- 
mianą w razie nieściągalności, 
na 5 dni aresztu. Rozprawę 
prowadził Sędzia Grodzki p. 
Bogowutt. Oskarzał adw. Jast- 
rzębski, bronił adw. Walosiń- 
ski. 


lu dziesiątków tysięcy mil jest 
Ojczyzna silna i potężna, która 


pod skrzydłami swymi opiekuń- 
czymi 
ków. 

W kraju naszym istnieje wiel- 
ka masa bezrobotnych z powo- 
du braku pracy. Celem przyj- 
ścia z pomocą tym rzeszom oraz 
wzmożenia naszego handlu, jak 
również i przemysłu, nieodzow- 
ną jest rzeczą posiadanie przez 
nas kolonij. Polska, która od- 
grywa dziś wybitną rolę w po- 
lityce międzynarodowej, aby 
stała się państwem prawdziwie 
mocarstwowym musi posiadać 
kolonie. A jednym z warunków 
siły Polski 
jej potencjału obronnego przez 
intensywne uprzymysłowienie, 
co jednak jest trudne do urze- 
czywistnienia bez udostępnienia 
dostępu do surowców. Zagad- 
nienia ludnościowe, surowcowe 
i finansowe łączą się w jeden 


potężny splot przy sprawie u- 


rzeczywistnienie przez nas ko- 
lorij jako jednego z zagadnień 
gospodarczych. 


Komunikat 
Zarząd Powiatowej Pederacji 
Polskich Związków Obrońców 
Ojczyzny w Piotrkowie Tryb. 
prosi wszystkie organizacje b. 
wojskowych o zarządzenie zbiór- 
ki swych członków dla wzięcia 
udziału w uroczystoś'inch „Dni 
Kolonialnych” w dniach 7—13 
kwietnia 1938 r. 

W dniu 10 bm, odbędzie się 
się uroczyste nabożeństwo o 
godz. 11 min. 30 u Fary bez- 
pośrednio po nabożeństwie — 
pochód manifestacyjny, zbiórka 
na Placu Trybunalskim. Tegoż 
dnia o godz. 17-ej akademia w 
sali Kilińskiego. W nabożeństwie 
udział ze sztandarami. 


Do sprzedania 2 wozy 
ciężarowe — w b. do- 
brym stanie sprzedam tanio Wiado- 


wszystkich łączy Pola- 


jest podniesienie. 


„z 


NIEMA PEWNIEJSZYCH 


TYLKO 


” ORYGINALNE 


Ządamy kolonij i surowców dla Polski! 


Dzięki mądrej i przywidują- 
cej polityce sterników państwa 
i zdecydowanej postawie całe- 
go narodu przedstawiciele wiel- 
kch mocarstw zrozumieli wre- 
szcie, że warunkiem pokoju jest 
usunięcie dzisiejszych dyspro” 
porcyj pomiędzy narodami ! 
bardziej sprawiedliwy podział 
kolonij, a przynajmniej surow- 
ców. 

Niechaj podczas „Dni Kolo- 
nialnych” rozlegnie się z pier- 
si milionów Polaków okrzyk: 
Ządamy kolonij, a gromki ten 
głos niech usłyszy świat cały 

Władysław Juszkiewicz 


kapitan w st. sp- 


do ludności miasta Piot- 


„kowa Tryb. 

W dniu: 12 kwietnia br, (wto 
rek) o godz. 12 w południe O 
będzie się w Piotrkowie 
Święto sadzenia drzewek 


na ulicach: Zamkowej, Jerozo” 


limskiej, Limanowskiego i Garn- 


carskiej. a 

W święcie weźmie udział 
dzież szkolna pod kierow 
wem swoich wychowawców i 
obecności Władz Szkolnych 
i Miejskich. R 4: 

Zarząd Miejski zwraca się n! 
niejszym do ludności miasta © 
wzięcie udziału w powyższym 
święcie, a szcznhólnie do z 
zorców domów przy ulicach, iA 
których odbędzie się sadzenii 
drzew, ażeby byli obecni n4 
tej uroczystości i następnie "- 
przejęli opiekę nad zasodzony 
mi drzewkami. 


Zarząd Miejski w Piotrkowie 


mło” 
nict* 


ZNÓW w zawsze szęśliwej Ko- 
lekturze D, NIEWIŃSKIEGO W 
Piotrkowie (ul. Słowackiego 22 
padła wygrana w sumie 
złotych na Nr. 7,611. 


Początek o godz. 5 w święta o 3 po poł. Ceny zwykłe mość: Piotrków Łódzka 23, w sklepie wzbogacają narody 
wódek. 


SEP A ZR ONZ EAN OWSA SEA NASA ZZA ALE (MAW AŻ BEŻÓ, PRANIE A ZABÓR, 201 eara 
3-31. 


Drukarnia „Krajowa“ Piotrków, Sienkiewicza 14, tel: l 
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